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t  Apolinary Jaworski.
D a i s i * i  r a n o  u m a r ł  n a g l e  we  L w o 

wi e  p r e z e s  K o ł a  p o l s k i e g o  i r z e c z y 
w i s t y  s t e r n i k  p o l i t y k i  k r a j o w e j ,  
A p o l i n a r y  J a w o r s k i  Takkolwiek śmierć 
człowieka poważnego wiekiem nie powinna być 
niespodzianką, przecież ustąpienie z szeregu ży
jących jednego z najwybitniejszych mężów sta- 
nm bieżącej doby w Aastryi i kraju naszvm, 
wrwoła niechybnie wielkie w politycznym świę
cie wrażenia.

Z przeszło trzydziestoletnią kary erą poLty- 
ezną ś p. Apolinarego Jaworskiego wiąże się 
historyk autonomicznego i konstytucyjnego ży
cia naszego kraju, historya, rozgrywająca się 
równocześnie na dwóch placówkach: w Sejmie 
krajowym i parlamencie anstryackim W oby
dwóch tych ciałach ustawodawczych zajmował 
zmarły dzisiaj mąz stanu, prawie przez cały 
czas swej działalności, stanowisko bardzo wy- 
bi*ne, ostatniemi c?a»y zaś kierujące.

Wzrósł i wyrabia! się politycznie w szkole 
konserwatywnej, której ton zasadniczy nadawał 
Grocholski, Wzorował się on na tym poprze 
dniku swoim pod wielu względami, tak co do 
treści i kierunku politycznego, iak co do ta
ktyki, nie siląc się na w y sz u k iw A rie  nowycL 
dróg i nowych środków postępowania. Dzięk' 
temn polityka delegacyi polskiej poruszała się 
pod jegc kierownictwem niezmiennie prawie 
w tycu samvch lamach, jakie nakreślił jej Gro
cholski.

Określenie je;' zhytecznem jest dla tych. co 
r> bieg wypadków politycznych z bliska pa
trzyli, lob dla nich większe objawiali zajęcie. 
Konserwatywna, szlachecka polityka galicyjska 
za główny ounkt programu swojego uważała 
zawsz* popieranie w pierwszym rzędzie wsz*4 
kich. przez rząd centrnlny podejmowanych usi
łowań mrjących na celt1 rzekome zapewnieni* 
Anstry: silnego na zewnątrz, mocarstwowego
* tan# w isi a Ty1 ko wtedy bowiem Aastrya bę- 
drie mogli, skuterznie bronić naroaowych i eko
nomicznych jiteresow ludności polskiej W te i  
»p#sób, pomimo efektownego n? zewnątn. akcen
towania autonomii krajowej, potrzeby kraju 
*pychano zawsze na plan dragi wobec postnla- 
tów rządu centralnego, uznawanych zawsze zu 
niezbędna dla zapewn.eria Ausiryi „mocarstwo
wego *tanowiska“. Zamiast postrwić kwestye 
odwrotnie i powiedzieć, że zultaralnie i ekono
micznie rezwiinęta Galicya powinna być podwa
liną silnej i potężnej Austryi, dawano pier
wszeństwo żądaniom gabinetów austryackich 
w laealnem nrzypnszęzeniu, że potom przyjdzie 
kolej na uwzględnienia interesów Galicyj. A ża 
wyrazom BJlnego na ztwnątra państwa jest 
także korona. wi«c bezwzu-lędn* poddawanie 
się, w chwilach decydujących, woli i życzeniu 
ko-ony itało się przyk* „aniem kierownuow 
konse; watywnej polityki Koła polskiego

W tych zasadach, z całą bezwzględnością 
przestrzeganych i stosowanych przez Grochol
skiego, wzrósł i wyi abiw lę Apolinary .Jawor- 
*k Nic zmienił też z nir.h właś«rwie nic, pły- 
nął z prądem, w jakim znalazł się od początku 
swei dria.ainości, * jodynem marzeniem jego 
było, ażeby, wobec zmienia ących się pojęć Bo- 
^7 l,nych i kulturalnych kraju, x znar roni i 
przedstawicielom starych konsewwatywnycśi sa- 
sa.l, zapewnić stanowczy głos w sprai facl pu- 
hl’>znrch

Jako poJUy* i mąż stanu nie był tedy ś. p. 
Anolira-y Jrworski ani na galicyjskim, ani na 
anstryackim finnanmncif postacią oryginalną; 
Pomimo tego był zjawiskiem mepowszedniem i 
?4iW8z ba-dzo zajmnjącem, zawsze zwraca iąc^m 
na aiebifi publiczną uwagę w państwie i kraju. 
Miał to do z twdzięczenia niezwykłym swoim 
mdywiun.iluyn. przymiotom. Pojmował on do
brze, że rola jego i znaczenie omera się na so
lidarności klubowej Koła polskiego i il&tego. 
nawet drogą ustępstw ratował lą w chwilach 
niebezpieczeństwa.

W zakresie t a k t y k i  politycznej objawiał 
zmarły I'reze° polskiego ba-dzo wiele sa- 
moazielności, * lColv tek ona nie zbaczała z głó
wnych w yty^n jeb  kiemnk -\w Grocholski* go. 
Przeżył harflzo wiele praesileń politycznych 
w kraju i państwie, a we w3zy8tŁicL potram 
zastraedz sobie głos p, ważny i w przei„mow*j 
chwili czynił z niego uźyt> fc szachując ja
r y c h  i skrytych swoich »»rz ciwmkó- Pozor

ni* wylany i serdeczny dl* swojngo o to c ™ ^  
był zawsze dla niego z a g a ją :  nikt nie był nj. 
gay pewnym, co tkwi w jeg° 
k#wą monetą klubowego pożyci* „arn r, 1
lojalny wobec swoich przyiaciół polity zn j.h , 
działał zazwyczaj na własną rękę i <1 °P1 ir0 do" 
konaną rzeczą w sprytny, właściwy sobie sdo- 
sób, z uimi si* dzielił Nif był też nigdy pion
kiem w ręku rwego stronnictwa, rządzi! rakty- 
cznie i nie lut ił poddawać się woli oóc*j,
* cały kunszt jego taktyki na tem polegał, i-1 
swoją wolę i swoje poglądy podłożyć umiał 
i grabme pod zan ia-r swojego stronnictwa i do
stroić je do tonu zasadniczego, który on im na
dawał.

. Ta samodzielność j e™ i powaga, jaką z hie-
aibm czasu wrro s^bje n dwom i wobec 
klubów parlaroentarrj :h , były powonem ze 
A p. Apolnary Jaworski enał wieln zawistnych 
0 nwoją władze w ■ '"‘""n wiasnem stronni- 
ctwii Niarat w Kole poiskiem wrzało przeciw 
niemu, zanosiło się na pr,-“ Menie. uÓMono już 
o jego następcach Jaw> "•ai miał sohi* wła
ściwy dar zażegnywanift takich przes’left. Był 
w takich wypadLkach rneprześcignionym mi- 
strwjw [ mu »w aw  »*k aaaa^gattyoaowafi

ludzi i taką wytworzyć sytuacyę, że dusili sie 
w niej jego przeciwnicy, a on wychodził zwy
cięsko. Skończyło się na tem, źe w Kole poi- 
skiem pożegnano się już z myślą ronalenirł“ 
Jaworskiego — kandydaci do prezesury uzbroili 
się w cierpliwość, której kres położyła śm rrć  
weterana politycznego 

Mógł był ś. p. Jaworski, dzięki osobistym 
swoim przymiotom i niezaprzeczonym wrndzo- 
nvm zdolnościom, zrobić dla kraju bardzo wiele. 
Wzrósł on jednak w atmosterze partyjnej, poza 
którą nie widział i nie szukał dla siebie pola 
działania. Kozunnał nieraz doniosłość chwili; 
zdobywał się wtedy na energię i stawiał kwe 
styę na, ostrzu miecza. W takich momentach,— 
że przypomnimy tylko sprawę decentralizacji 
kulei żelaznej, — padał ofiarą zasad własnego 
stronnictwa, poddawał się bez szemrania woli 
korony.

Pom.mo poważnego wiekn c:ągle utrzymywał 
się, z prawdziwie podziwienia godną przyto
mnością umysłu, na wysokości zadania. Dowo
dem tego odwiedziny dra Koerbera w Skwa- 
rzawie i powszechna uwaga, jaką na oninię 
jego zwracał poetyczny świat austryacki do 
ostatniej chwili

-imierć jugo nie sprowadzi zmian zasadni
czych w polityce "u ła  polskiego. Spadek po 
nim obejmie znowu jeden z wybitnych przed- 

*■"* ifli obozu korserwatywnego. Kurs pozo
stanie dawuy śmiercią Jaworsaiego zam 
knął się jeden rozdział konserwatywnej polityki 

i.raju i Kole polskiem; dalszym iej ciągiem 
będzie rozdział następny, któremu ty tał rada 
nazwisko nowego prezesa delegacyi polskiej 
w Wiedniu.

Z ś. p A. Jawonskim schodzi do grobu wy
bitna postać polskiego męża stanu, człowieka 
niepowszedniej, politycznej miary i niepospoli
tych zdolności W  zakresie pojmowanych przez 
niego potrzeb kraju, niepodobna odmówić ś, p. 
Jaworskiemu zasługi, że do spełnienia wielu 
z i iich przytożył rękę, ze powagą Sn.oją i zna
czeniem osobistym dla wielu interesów /ra ju  i 
narodn w decydujących sferach posłuch wyra
biał. Pozostało ..prawdzi* potrzeb tych do speł
nienia wiele, zamykająt jednali ze śmiercią 
Jaworskiego, i iden rozdział polityki krajowej, 
przysnąć się godzi, że w wielkiej części d o ro 
słych spraw naszego krain, załatwionych z ery 
Konstytucyjnej, zmarły dzió pre/es Koła po'- 
Rkiego ,raagna pars fńit“

Apolinary Jaw oriki urodsit się w r. l b ż i  i akoń- 
es.rwssj  B*akę pr»w* na nnleersytetach we Lwo
wie I Wiedniu, wstąpił w r. 1846 do smżhj rzą
dowe;, w której nie długo praebywił. Tako csłonok 
zlocaowskiaj Rady powiatowej został praei. tamtej
szą wlelk |  własność wybrany w r. 1870 do Sejmu 
krajoweeo. który do r. 1873 wybierał go na pod
stawi* ówczesnej ordynacyi wyborczej do Rady pań
stw* Z chwilą zaprowadzenia bezpośrednich wvb€ 
rów do Sady państwa wybrała go i do parlamont* 
anstryaeklego zloczowska wielka własność, a Ja 
worski jako wle»prezes Koła Dohkiego, stojąc u bo
ku ówczewogo prezesa Grocnolsklego, wypłynął nr 
fals wielkiej polityki, To śmierci Grocholskiego wy
brany w r  1888 pnzesem Koła, w swojej mowie 
dziękczynnej zaznaczył pomiędzy inuemi: „Pamię
tajmy, że jesteśmy polskim klubem i bronić mamy 
nie tylko spraw jednej prowincji, a l e  d o b r a  c a 
ł e g o  n a r o d u  p o l s k i e g o " .

-■■iwsEs spokojny i dyplomatycznie usposobiony, 
wynnchnał glęboklem oburzeniem, gdy d. 14 maja 
1890 r. w Radzie państwa Niemcy zaczęli mówić 
o dobrodziejstwach kultury niemieckiej, które epa- 
■ T ^8ekoioo na Galicję. Wówczas powstał Jawor- 

1 i naDiętnował rządy niemieckie w Galicyi, po- 
mia I w ™ ' Niemówm. w oczy: „Galicya była zie-
j  . ecaną d Murokracyi która się tam zble-

o z v b k aT T,tk,rb krajÓW * któr^  ch' d8»«0 sąybką L .ryer, i wzbogacenie , i , “.
r,ro ,c«Ł T)nn kwe*̂ T* • pode tek wódezsny wedle 
projektu D"oajbw sklego n. życzenie ksiun-  inter- 
wemowal Jawor.a, i nakłoni Koło polskfe do g o-
* T  ^  teŻ dzi'k i  t« mu pri_e-
■z w państwa W r. 1891 o* zymał *r-
tnł tajnegc raacy i w tym roku poiobn ( jak pod
czas sprzw ipej był na audyencyt u cesa
rza z powodu kwestyi decentralizacyi zarządu ko
lei pazstwowych 0 CO Koła polskie energicznie za
częto się upominać Wówczas względy wojskowe 
wzięły górę nad interesami krają i sprawa decen
tralizacji kolei państwowych upadła. Zaznaczyć na
leży dwa wystąpienia Jaworskieggo jako mówcy.
1 tak w r. 1892 w delegacjach przestrzegał Mło- 
Buczechów przed ich rnsofPską polityką, Która im 
D*e może jednać przyjaciół pomiędzy PolaKami, a 
^  v Imieniem Koła pelskiogo wystąpił prze- 
0 ' t  0 ministrowi skarbu Steinbachowi, który Gall-

**r sncil podatkową nlemoralność. 
w y b o r« Ździ*miVa 1893 r -- KdJ  rstorma ustawy 
łała nII0„ :CTr : zed/ ' ^ ^  P «« - hr. Taaffego, wywe- 
wica nie niecki " ° ŚC* Radjr paóstwa 1 £dv ,e* 
dzy trzema n .proJ' k‘ P ^ m ie -z a  pomię-
Jaworskf im i.n i,mł t  *emi lklabami R*dy oaństwa,
akcyl pe d ług ie j ..a h L in  V*‘r°r.r’r*r "t 'lp"  H° *ej 
1893 r. został m>ni8t rem dl* ęr ^ “ ia u  Hstopad.
koalicyjnym, i » czerwcu i « M5 r  1  „7, gan' necl* 

ipadku Włndischraetza do 
ro KWmsnsegga W  F o l. Po „ k(era '
zesa sprzw o-ad tymczasem posłowi. Benoe, .  
żniej Zaleski. W  gabineci. hr. Badeniego u . ^ n  
Ji w. rskl nuej»e* drow’ R ^tn iro .ri a gdy Zaleeki 

ł iył godfloś* pre-,esa Kiła polskiego, został «im 
ponown e wybrany w r. 1896.

Tajemnicza sytoacya.
Na polu walki w Mandżuryi wytworzyła się 

sytnacya tak dziwna, tak niebywała niemal 
w dziejacŁ wojen ostatniego wieku, że nawet 
najdi myślmejsi europejscy reierenń wojenni 
stoją wot.ee mej bezradni, zakłopotani, jak przed 
wielkim znakiem zapyisuia Od tygodnia już 
na linii bojowej panuje spokój, przerywany je
dynie diohnsmi, przyoadkowemi utarczkami, 
a żadna z obu armii me okazuje na razie wy
raźnej ochoty lub zam iaru przejścia do pono
wnej akcyi zaczepnej. Ogólną mejasność i nie
pewność powiększyło jeszcze urzędowe donie
sienie szefa sztaba armii mandżurskiej generała 
Sucharowa, według którego J a p o ń c z y c ,  
w n o c y  z 20 na 21 b m. o p r ó ż n i l i  z a j. 
m o w a n ą  d o t y c h c z a s  na  t r o n  ci® z a 
c h o d n i m  m i e j s c o w o ś ć  Sz a c Lepu .  o którą
poprzednio przez kilka dni tak krwawe toczyły 
się watki. Sacharow dodaje że odwrót japoński 
z tej miejscowości w jkoiany został z t a k i m  
p o ś p i e c h e m ,  że zapomniano zabrać nawet 
jedno, zdobyte przedtem na Rosjanach działo, 
oraz dość znaczne zapasy żywności i smnnicyi, 
które wpadły w ręce rosyjskie.

Ten odwrót Japc ńczjkow stał &i$ cow,t za
gadką dla sprawozdawców v pjskowych, a w ™ię 
kszej jeszcze mierze dla śl lżących z wielkiem 
zajęciem przebieg operacji laików Faktem j»et, 
że Japończycj przedsięwzDH go dobrowolnie, 
źe nie poprzedził*, go walka’ storaby mogła ich 
była zmu ,6 dn takiego rurhn Bosyanie, jak 
wnosić można z dotychczasowj ’h depesz, sami 
byli zdziwieni tym ruchem Tę wieś czy mia
steczko Szacbepp uważano dotychczas ogólnie 
za p-zy yę bardzo ważną dla japończyków, 
poniekąd nawet za klacz ich zachodniego fron
tu. Cóż więc mogło ich skłonić dc i®3 porzu
cenia?

Faktyc znych danych do odgadnięcia uot.ywów 
tego rucha niema na razie żadnych, iaćnowcy
w o jsk o w i Siib ią  s>ę w n a jro z m a its z y c h  dom y-
Słach. Nieatórzy przypUszł..i*ją, że przyczyną
odwrotu Japończyków jest   zamiar rychłego
rozpoczęcia nowej otenzji Atak wymaga pe
wnego rozmachu i rozpą j^  a  do tego me było 
miejsca, ponieważ forpuczty rosyjskie stały 
w oddaieniu niełedwie strzału karabinowego. 
Inni starają się wykazać, że właśnie z powodu 
tak bliskiego kontantu obu armi. sytuacja była 
dlft obn stron »rcynie’n. haa, wymagała bo
wiem nieustannego napięcia uwagi aiużby stra
żniczej i stałego pogotowia do nowej' walki 
Inni wreszcie dopatrują przyczyny od
wrotu japońskiego w nagłum obniżaniu się tem
peratury, nastanm mrozn, na f tó r j  wojsko ja 
pońskie nie było może należy Przyg 'towar,e, 
lub w innych niespodziankach atmosferycznych 
Nie Zior&kło takł.« głosów, które w tym .[i®, 
przewidzianym ra(,hn widza manewr strategi
czny, mający sprow; kować Jto#y*u do ponownej 
ofenzywy, zwabić ich znowu na teren, dogod
niejszy dn rozwinięcia sił japońskich i do wy
zyskania ich Bpecyalnych spósebów walczenia. 
Lecz wszyatkia te przypuszczenie tajemniczości 
li ci ■ ru^hu bynajmniej ni 15 wyjaśniają.

Ponowna ofenzywa rosyjska rzeczywiście już 
się rozpoczęła, jeżeli dotycząc* dzisiejsza de- 

esza polega na prawdzie, ule B#e na zacbo- 
dniem skrzydle, nie w okolicy Sach«pn, leci 
na wschodr'm p r z e c i w k o  a r m i i  K u r o -  
k i e g o  Czyżby to właśni** niiało być "mtywem 
odwrotu Japończyków w tem miejscu? Wykln- 
czonem to nie jest, przeciwuie> łatwo być może, 
żt marszałek Ojama zapra<rn^  zrównać nieco 
długą swoją hmę oojową, ‘łt"rei- Prawe wsobo 
dnie skrzydło pozostało nieco w tyle. i  kio 
wie, czy na szybkość wykonfcD11 odwro ;u z Sa- 
chepu nie wpłynęło donie®i0P*®’ oddział ha- 
wa)°ryi rosyjskiej zjawił s'^ i!Dów na triach 
arinn japońskiej, na lewem hrzeKa rg< ki Taitse?

Jeżeli generał Kurop«tkiD rozpoczął rzeczy
wiście znów kroki zaczepu0* wn(j \  z teffo 
można, iż ma niezbędne do tego ś w i e ż e  ..iły. 
W demo, że już w soM<! nadeszła d-peszą, 
iż do Charbina i Mukdeno Przybył ósmy kor- 
pus rosyjski. Depesza ta spotyka się jednakżt 
iZ niedowierzaniem. Korpus '  yrnszył z po
łudniowej Rosyi przecież dopi 1 niniej więcej 
przed m? isiącem, trudno wię? ’'riprzyć — wobec 
powolności transportów wojskowych na Kolei 
syberyisiiej, itbj już cały stanął na linii bo
jowej. Pogłoska, jakoby z k,erui'kn wschodniego 
nadejść miało 20.000 świeżych wojsk rosyj
skich, uticłiła zupełnie. Jeżeli zaś widz rosyjski 
nie otrzymał jeszcze znaczniejszych posiłków, 
nważaćby trzeba Dorą z jegc ‘ r my ofenzywę 
za mało DrawdopodoLną zwłas^izę wobec zu
pełnego fiask? ootycbrzaW,*1 - 1 ^obec możli
wości, że także marszaiea Ojama nietylko wy
pełnił jnż lok w swej armii, ecz £e jeSZCZ# 
wzmocnił świeżymi oddział0 m.

Ze wzglęan na to lepiel. I,le atswiać horo
skopów, lecz cz?kać cierpliwie ua dalsze do
niesienia.

O strata '’L, poniesionych w poprzednich 
walkach, ską o tylko nuu ;hodzą urzędowe ra
porty. Ale 1 z dotychczaso* ych. niedokładnych 
jeszcze, wrynika, że straty re były na piawdę 
okropne, wręcz monstruniue- Jedynie w wal
kach nad rz3ką Szacho poległo przeszło 10000 
R o s y a n !

1’akt zdobycia kilkunastu dział japońskich 
stał się wielkiem źródłem pociechy <lla opinii 
^ y js k re j .  Stwierdzono teraz, że dz*ał tych było 

^"ądowe kola rosyjskie wyzyskują już ten 
sukces w pposón zakrawający wpro*t na prze* 
se ę, pomimo, że jak nawet doniesienia rosyj- 
akie przyznają, był on jedvnie następezwem 
•.hwilowego wyczerpania aię amnmcyi pc *tro

nie japońskiej. Uradowany nim car Mikołt 
daje wyraz swei radości w ..sobnym telegramie 
do armii, w którym nowei i chrestami nagradza 
zdobywcę dział generała P  u t i ł o w a i winszuje 
swoim „ w a l e c z n y m  w o j s k o m " .  Ta radość 
carska odbija wprost jaskrawo od snokojn 
Japończyków, z jakim stwierdzają fakt zdobycia 
45 d z i a ł  r o s y j s k i c h i  mnóstwa innej broni. 
Dla nich, co prawda, sukces taki nie jest no
wością.

Korespondent „Birż. Wiedomoiti* donosi o 
fakcie, który jeżeli polega ns prawdzie, dowo
dziłby, że żołnierze japuńscy są rzeczywiście 
mało wytrzymali na mrozy Według tego do
niesienia, kozacy znaleźć mieli na pewnym po
sterunku 12 piechurów japońskich, na pół zmar
złych, których wzięli do niewoli. Ponieważ 
temperatura spadła tam dopiero na 5 stopni 
poniżej zera, byłbj to rzeczywiście wypadek, 
niepomyślnie wróżący o zdolności bojowej armii 
japońskiej podczas zimy.

Sprawy kościelne w parlamencie 
francuskim.

P a r y i ,  22 października
[” ] W piątek wszyscy korespondenci spie

szyli <Jm . . by deputowanych, oczekując bardzo 
ożywionej, * nawet ourzliwej dyskusyi na tie 
polityk kościelnej Ci, ntórzy liczyli n t  burzę, 
zkw edli się zawód jednakże łatwo przeboleć 
mogh. obraar bowiem nad zatargiem pomiędzy 
F rancyą a Watykanem były bar -  „  •

Pierwszy przemówił hr. B a n  i - c *  s t e l  l a  
n e ,  znan- nie tyle «  swej dziaralnoaci parls 
mentamej, jak z wylitnegc udziału w Dary- 
skiem życin towarzyskinm Mowę swoią wypeł
nił raanemi komunałami o tradycyjnej pontyce 
kościelnej Francji, a jedynem zgrabnem z jogo 
strony cięeiem byłt wzmianka, że pomiędzy 
enuncyacyami prezydenta gabinetu Combesa, 
który mówił o zupełnem zerwanie z W atyka
nem, a oświadczeniem ministra spray zagrani
cznych Deicassó’go, który znowr twierdzi! w je
dnej ze swoich mów okolicznościowych, że Fran
c ja  na wschodzie nie może obejść si« bez po
parcia W atykanu — istnieje ogromna iprze- 
czność.

Potem przemawiali dwaj klerykab. mówcy. 
Gdy deputowany G r o s s e a n  zapytał o tro- 
dności w sprawie mianowania nowych bisku
pów, C o m b e s  żywo zawora! ze swojego fo
tela „Nnncyus! oświadczył mi, że kurya rzym
ska odrzuciła dlatego listę kandyaatów na sto
lice biskupie, ntożoną przez rząd. ponieważ nie 
nastąpiło p r z e d t e m  porozumienie z Watyka- 
D«m. Odrznc'łem to stanowisko.* Lewico za
częła klaskać i zdawalc się, że n> stąpi demon
strac ja  ze strony prawicy, alf nie było wido
cznie burzliwego usposobienia w Izbie.

Staną! na trybnnm Paweł D e s c h *  r e i  
były prezydent Izby Po jsgo przeszłości, po 
jego znanych przekonaniach, po przynależności 
do stronn otwa bardzo nsn* * ow&nego i wrCoZ- 
cie po związkach arystokratycznych należało 
się spodziewać mowy przeciwko rozdziałowi 
Losc’oła od państwa i przeciw ko rządowi. S ta
ło sie inacz«j: Deschrnjl oświadczył się za  
r o z d z i a ł e m  k o ś c i o ł a  od  p a ń s t w a .  Po
wstało w Izbie zdziwienie które jednakże kró
tko trwało Deschanel wy1 ona! tylke retorycz
ną sztuczkę, aby tem silniej wystąpić przeciw
ko rządowi, a t„aże chciał dla siebie na t,rzv- 
azłość stworzyć ukrytą ścieżkę do władzy, mo
że bov lem przy sposobności powiedzieć ze w 
cas idzie ' Tznuwał potrzebę rozdziału kościoła 
o państw*. Deschanel oświadczył, że obecoie 
panuje idea o n e u t r a l n o ś c i  p a ń s t w a .  
Nal«'1 przeprowadzić rozdział kościołt od pań
stwa, ale szanrjąc snmi nia i uczucia wiernych, 
przestrzegając jak naiwiękrzą tolerancję. Otóż, 
zdaniem mówcy, obecny ”ząd nie nadaje się do 
tego. Rząd obecny, w»dług Deschanela. nie 
zdoła rozwiązać kwestyi kościelnej w kraju, a 
przez zaostrzenie zatargu z Watykanem straci 
Drotektorat nad katolikami wschodu, a tem sa
mem i wpływ polityczn;

Prawica i centrum rzęsiście oklaskiwały w 
tej chwili Deschanela i w Izbie zaczęła po
wstawać atmosfera cieplejsza. Deschanel mówił 
dalej, że skoro inż trzeba rozdzielić kościół od 
państwa, skoio dzisiaj nikt nie może zasiąść 
na fotelu ministeryalnym, jeżel nie jest za roz
działem — to niechże przeprowadzą tę sprawi. 
Indzie umiarkowani. Deschanel znalazł nawet 
historyczno-naukow*. lorraułę dl* poi ”ki roz- 
u/„iiłu u.„ Mon talem berta i ^ c o i la ir e ?  Co 
wiecei waka*a! nawet Izbie wcale piękny hn- 
y o -t na P zysziosc, twierdząc że protektorat 

uad katolikami Wschód n mógłbr przy rokowa- 
nG-h nvć p i z e d m i o t e m  k o m p e n s a c y j -  
n r m Byłoby szaleństwem — woia1 Descha- 
ne! kończąc swa mowę — wyrzekać się Małej 
Azvi Sjrvb Chin, jak to uczyniliśmy » Egim 
tem N ł«  m o ź e n  j w z b u d  z a ć  wi a  ry.  j a- 
k o l y ś m y  u a  w i e k i  b y  l i  p r z y k  u c i  do
k o n k o r d a t u ,  a'e ńie pozwólmy, ażeby nam 
taką re fo rm ę  narzucono. Pomiędzy skrajnemu 
ro z w ią z a n ia m i *ego zagadnienia jest jeszcze 
miejsce dla rozdziału k o ś c io ła  od państwa, nie 
mówię przez wolność, gdyż to mżyta formułka 
ale przez rozum i sprswiedliwość-

I stała się aziwna rzecz. Klaskali deputowa
ni z p-awicy i centrum, klaskali równie c.złon„ 
knwie skrajnej lewicy. Radykalny minister Pel-
letan gratulował mówcy, ściskając mc ręgę. __
Jużci mowa Deschanela była dosyć Akademicką, 
aźe v zadowolić wybrednych, i dosyć gorącą, 
ake r ująć poTtyków chwili. Konserwatywni' 
eiaazyli się, ż t  Deactanal aan starać się bądzi*

ująć tę sprawę w 6W0je ręce i z,“łatwi ją  po 
myśli konserwatystów i kieryKał iw, radykali 
klaskali dlatego, że skoro Deschanel oświadczył 
się za rozdziałem kościoła od państwa, to Com- 
bes nie będzie mógł już się cofneć. A w l uloa- 
rach klarykalny deputowany Cochin powiedział 
może wiaściwą prawdę, gay rzekł otwarcie, że 
Deschanel pragnie nowego konkordatu. Pod 
wrażeniem tej mowy odroczone obrady do na
stępnego dnia.

W sobotę znowu pośpieszyli ciekaw i do Izbv 
deputowanych Pie-wszj przemówił dep. Hu b -  
b a r d, który wezwał "ząd. ażeby przedłożył sa
moistny projekt ustawy kościelnej, gdyż projekt 
Bnandn posiada liczne usterki. Wielką wesołość 
wzbudzały wywody rojalisty B a u d r y  d’As- 
? o n a, który znany jest ze swoich zbyt silnych 
wyrażeń. E r g e r a n d ,  który wczoraj rzekł s ę  
głosu na korzyść Deschanela, zapewniał, że 
„katolicy znajdą dosyć pieniędzy, ażeby objąć 
obowiązki po kasie państwowej" w razie roz
działu kościoła od państwa, na co nacjonalista 
kn wesołości wszystkich deputowany8h odparł 
głośno: „Katolicy, którzy są za seperacyą, po
zwoliliby księżom z głodu -mrzeć!"

Wreszcie zabrał głos prezydent gabinetu 
C o m b e s ,  który ponownie rozwinął znane już 
pogiądy sw- j t  na sprawy Kościoła we Prancyi 
i na stosunek republiki dc Watykanu. Omówi
wszy rezygnacje biskupów Geaya i Le Nor- 
aeza, oświadczył, że obaj ci książęta Kościołc 
francuskiego usunęli się pod presyą Watykanu, 
który naruszył konkordat. Katolicy ze strony 
Montalemberta i Lacordairea — mówi’ Com
bes — którzy żyją w złudzeniu, ż t można być 
wolnym obywatelem francuskim i dobrym ka
tolikiem, doczekali się od papieża, dla którego 
pracowali, wymosłego wezwanie do odwrotu. 
Combes oświfdczył, że rząd przeprowadzi roz
dział Kościoła od państwa i zakończył awoją 
mowę słowami „ E t o  c h c e  i ś ć  d o K a n o s -  

y, n i e c h  t a m  i d z i e ;  j a  ze  w z g l ę d u  
n a  m ó j  w i e k  i p i z e k o n a n i a  t e j  po
d r ó ż y  n i e  p o ó e j mę * .

JI” końcow i Dosiedzenia starł się bardzo o- 
stro R i b o t z  Combesem — Ribot gwałtownie 
obwiniał rząd, źe sam zerwał stosunki z W a
ty aanem i że uprawia politykę, zgubną dla 
kraju.

Wreszcie przystąpiła Izba do głosowania nad 
t. zw porządkiem dziennym i uchwaliła w o 
t nru z a u f a n i a  d l a  r u ą d p  326 głosami 
przeciwko 237. f  *

Sprawy sejmowe,
(Nowt s ts tn t K td j szkolnej i g im nazjum  ruski# — Za

siłki prsemjsłow*. — Zaiiłk kom isji budżetowej).

Jeszcze nie zdobyła się komisja szkolna na 
uchwalę w s p r a w i e  g i m n a z j u m  r u s k i e  
go  n  S t a n . s ł a w o w i e ,  skoro — jak dono
szą dzienniki lwowskie — zarówno dyskusję 
n* ć tym przedmiotem, jak nad wnioskiem hr 
W Dzieduszyckiego o obowiązkowej nauce ję
zyka polskiego i ruskiego w szkołach średnich 
odłożono do następnego posiedzenia W komi
s j i  szkolnej toczy się taKże ożywiona rozpra
wa uad r e f o r m ą  s t a t u t u  R a d y  s z k o l -  
c e j .  Projekt dotyczącej- ustawy, zawierający 
postanowienie, aby ODróc; reprezentantów wy
znania katolickiego i greckokatolickiego, z a 
s i a d a ł  t a k ż e  p r z e d s t a w i c i e l  i t d n o -
ś c i  ż y d o w s k i e j ,  wypracował p. Bobr/yń- 
ski.

Komisy* przemysłowa na podstawie referatu 
p. Tyszkiewicz*, po wyczekującej aysknsyi n* 
dwóch posiedzeniach uchwaliła wczoraj sfe-nn- 
łowane przez p. Paygertr następujące wnioski: 
I. Sejm w uznaniu dodatn ej działalności kra
jowego Z w i ą z k u  p r z e m y s ł o w e g o  poleca 
Wydziałowi krajowemu, aby zbadał, do jakiej 
wysokości krajowy fundusz przemysłowy porę
czyć może za kreayt, któryby udzielił Bank 
Krajowy Krajowemu Związkowi Przemysłowemu
na podkład towuTńw, złożonych w mso-p— 
Związku, faktur i listów przewozowreh > ^ 7  
wnie do wyniku badań Wydział kraiow w t  
sokość poręk ustanowi, jednakże n e  wv*ei
»  “ / oo-o m  K , - n .  -Wp lwi4
wydatków zwyuzamych ua rok iqo? l / n t p  
30.000 K. zamiasT aotychczasow^ch 1 i OuC K

'
dnione także zostałJ 7 Pom ysłow ą- uwzglę-

Lor lisy* b u d T a o  PrZeZ kom*syę budżetową.
wieczo nad działJ Wf  , S radowała wczora:'wet* na "Z1ńłem wydatków budżetu krajo-
mysinu' P°dńiesienie ręKodziehiictwa i prze-

R 1-a POClSfawi0 referatu p. Małachowskie- 
L  , omisya uchwaliła ponad preliminarz Wy- 
. , . 11 krajowego: Szkole praktycznych ro^ót

ńiecych i kursów handlowych p r z y  s z k o l e  
w- S c h o l a s t y k i  w K r a k o w i e  pod yż- 

szono dotację z 2000 K na 4000 K Dla M u-
^fiń in  p r z e m y s ł o w e g o  w e  L w o w i e  pod-

Tjższono dotacyę zwyczajną z 6000 K na 
7000 K, a nadto wyznaczono na urządzenie 
flowegi gmachu nadzwyczajną snowencyę 2000 K. 
Przy emeryturach podwyższono wvdatek o 1400K
Ogółem przeto w rub-yce w ydatków  na p0(j. 
niesienie rekodzieimctwe i przemysłn podnie
siono zasiłk. ponad preliminarz Wydziału kra 
jowage o 3J.400 fi
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Schwytany defraudant.
W ied eń , 23 października.

[x] Dzięki dziwarznemn zbiegowi okoliczności, *o 
sw.1 Antoni Jenner, który zniknął jeszcze d 13 
ubiegłego miesiąca, sprzeniewierzywszy 235. U00 
koron na szkodę Bantu centralnego w Wiedniu, 
uwięziony w piątek wieczorem w dzielnicy Leopold- 
Btadt, gdzie się ukrywał u fotografa Beuchbochera. 
Antoni Jenner zdefraudowowszy owe 235.000 ko
ron, które jako woźny Banku centralnego miał zło
żyć vr kasie dwóch innych banków, dał do prze
chowania część pieniędzy swojemu przyjacielowi. 
GottsteinowI, który znowu oddał je w całości, czy 
też częściowo do przechowania niejakiemu Pfllekowi.

Sprawa ta po 5 przeszło tygodniach wyszła na 
jaw dzięki dziwnemu zbiegowi okoliczności, jak to 
na wstepie zaznaczyłem. Oto policya wiedeńska 
otrzymała z Rjeki od tamtejszej policyl telegram 
następującej treści „Ludwik Pflick w towarzystwie 
młodej Kobiety, wyjeżdżając stąd, przyznał się przed 
swoim przyjacielem, że posiada pieniądze, sprzenie
wierzone przez Jennera, który ukrvwa się u foto
grafa imieniem Max w  (Viedniu“. Policya wiedeń
ska wysłała na przyjęcie Pflicka agentów do Wie- 
ner-Neustadt: ale ponieważ policya z Rjeki odnio
sła się także do pollcyi w Grazu, którędy Pflick 
miał przejezużac, więc policya gracka na dworcu 
tamtejszym uwięziła Pflicka i jego towarzyszkę 
Wiktoryę Hauer.

Ludwik Pflick, urzędnik pewnej fabryki wiedeń
skiej, oświadczył wobec policyl w Gracu. że Jen 
ner dał do przechowania 137.000 koron Wacławowi 
Gottsteinowi, woźnemu Towarzystwa alpejskich ko
palń w Wiedniu. Gottstein dał te pieniądze do 
przechowania Pflickowi, który zaniepokojony tym 
depozytem, zaczął z nim wędrować. Był w Odessie 
i Warszawie, ale wrócił do Wiednia, ażeby Gott- 
.telnowi zwrócić depozyt. Ale Gottstein me chciał 
ich wziąć z powrotem i Pflick z tym darem Da- 
naów pojechał lo Rjeki. Tymczasem Gottstein na
myślił się i pospieszył za Pflickiem do Rjeki. gdzie 
na dworca w miejscu astępowem Gottsł eln o iDrs1, 
denozyt, zostawiwszy Pflickowi 9000 koron.

Policya wiedeńska, otrzymawszy o tych faktach 
wiadomość, stwierdziła, że imię Max mi. tylko fo
tograf Beuchbucher, zamieszkały przy ulicy Schflt- 
telstcnsse. Udali się tam urzędnicy i agenci z rad
cą policyl Stukartem na czele i znaleźli Jennera 
w gabinecie fotograficznym. Jenner, na wiadomość, 
że został uwięziony, przyznał się do wszystkiego i 
opowiedział radcy Stuk ortowi, że wędrował po roz
maitych miejscowościach Austryi Dolnej, ale są
dząc, ze trudno mu będzie zbiedz, powrócił do 
Wiednia. Pod nieobecność Beuchbuchera przyszedł 
do jego mieszkania i zażądał od żony jego przy
tułku. Przestraszona kobieta — jak sama zeznaje — 
przyjęła Jennera, który też przebywał w ukryciu 
tem przez 8  dni. BeucLbncher czynił wyrzuty żo
nie z tego powodu, ale nie chciał zdradzić Jenne
ra i zgodził się na ukrywanie go.
^.T ak się przedstawia sprawa wedle zeznań uwię
zionych osób, to jest Pflicka i jego towarzyszki, 
Beuchbochera, Jennera, Gottsteina 1 jeszcze 3 wspól- 
oików. Policya ma poszlaki, że wszystkie t j  osoby 
były w zmowie, a wysokość sprzeniewierzonej su
my obliczono na 285.000 koron. Z tego znaleziono
245.000 kor., 30.000 ma być w ukryciu, a 10.000 
poszło już na wydatki.

K O  W A E E f  O R  M A. W io i* ,, 26  Beźdajew iką lu d * .

S n k j p o n  J l j m l  4 H i >•

K ra k ó w , 24 października.

Pogodne dnie- Od kilku dui pogoda tak zmien
na w ostatnich czasacb ustaliła się, a w izoraj i dzi
siaj mieliśmy ciepły i słoneczny dzień, chociaż ra
nek i wieczór był dosyć chłodny. W godzinach po
południowych jednak, do zmierzchu oiozna było uży
wać przechadzki nawet ta  miastem, to też bardzo 
wiele osób skorzystało z pogody, by odetchnąć świe- 
żem i łagodnem powietrzem, w tych dnia-h jesien
nych. A jesień jn i  cznć w całej pełni, mówią o niej 
opadłe z liści drzewa, zżółkniało trawniki, zamknię
te letnie na plantacjach kawiarnie 1 mleczarnie 
i kioski z wodą sodową cały nastrój w przvrodzie 
jest jakiś poważnj, smutny, choć nie pozbawiony 
pewnego uroku. Oby dni takich. jflK obecne, jak 
najwięcej było. nim spadnie na miasto szaruga a po
tem śnieżyca, nim łagodni jesień ustąpi przed sro
gą 'ćmą.

Z wypożyczalni zarządu głównego Tow. szko
ły ludowej. w  ciągu ubiegłego tygodnia ruch w 
wypożyczalni był równie bardzo dobry, jak i w pierw
szej połowie bieżącego miesiąca. Nowych czytelni
ków zapisało się 38, dzieł wypożyczono ogółem 
657, do kaBy wypożyczalni wpłynęło 87 koron. — 
Od introligatorów odebrano z oprawy 306 dzieł, 
nowych dzieł przybyło 93, w tem 58 łaskawie o- 
lia,rowanj ch przez p. ŻUd., zakupiono zaś przewa
żnie najcelniejsze rozprawy o wychowaniu dla słu
chaczek kursów im Baranieckiego. Łaskawemu i  
faro dawcy zarząd główny składa Berdeczne podzię
kowanie za darowan. książki.

Zapisy na cele  publiczna, w  sądzie cywilnym 
w Krakowie otwarto w tych dniach dwa testa
menty. w których poczynione są zapisy na cele 
publiczne

W pierwszym z nich testator śp. Erazm R a k o- 
s i ń s k t ,  b. urzędnik kolei węgierskiej, zamieszały 
i zmarły w Krakowie, zapisał dla Towarzystwa 
Szkoły ludowej w Krakowie 6-000 koron, dla To
warzystwa Bratniej Pomocy uczniów uniwersytetu 
Jagiellońskiego w Krakowie 2.000 koron, z prze
baczeniem na zakopno książek treści politycznej, 
P°wainej, opartych na zasadach polityki realnej— 
nadto ęają garderobę i urządzenie saloniku , obej
mujące kanapę, 4 iotele, stół, stolik i obrazy w sa
loniku znajdujące z przeznaczeniem dla błę
dnych ' nniwersytetu Jagiellońskiego. Dalej
nasięi’QJ^ W aty z wyszczególnieniem kwoty pie
niężnej inlj nr*ądzeni» domowego na rzecz człon
ków rodzinv’ ora* zapis 5 .0 0 0  koron dla służącej 
(Wągi«rki)> ^ ™ go pielęgnowała w chorobie. Re
sztę, jaka a całego majątzn po zrealizowaniu zapi
sów pozostań!*; ZRP ‘ał ś. p. Kokosińskl dla To
warzystwa Macierzy Polskiej we Lwowie.

Drugi testament umarłej w zeszłym miesiącu 
w Krakowie ś. p. Antoniny K o m a r o w e j ,  zawie
ra następujące zapisy na cfle rubliczne; kościołowi 
N. P. Maryi w Kragowi*' 2-000 koron, klasztorowi 
0 0 . Kapucynów w Krakowie 1.000 koron, klaszro- 
rowi 0 0 . Franciszkanów W Krakowi* i  ypO koron, 
klasztorowi 0 0  Reformatów w Kr a sowie 1.000 K, 
klasztorowi 00- Bernardynów w Krakowie l.OUO 
koron, konwentowi Braci M iłosierdzia  w Krakowie
1 .0 0 0  koron, o r k i e s t r z e  miejskiej „Harmonia* 
w Krakowie 2.000 koron. Dalej, zapisała zmarła 
dosyć znaczne sumy różnym znajomym (nie kre
wnym) osobom, oraz lokatorom 1 lokatorkom swej 
kamienicy, w któroj mieszkał* Długoletniej swojej

mleezaree, wieśniaczce ze wsi Kostrze, Katarzynie
Różyczkowej, zapisała ś. p Komarowa 1,000 K.

Dwa jubileusze. Świat nauczycielski Krakowa 
obchodził uroczvścle w ostatnich dniach dwa jubi
leusze. Dnia 16 bm. uczczono trzydziestolecie pro
fesorskiej pracy radcy Antoniego p a z ó r o w s k i e -  
g o, dyrektora gimnazynm IV Uroczystość zgroma
dziła imponujący liczbą zastęp krakowskiego nau
czycielstwa szkół średnich w gmachu wspomnianego 
gimnazynm, gdzie jnollatowi serdeczną zgotowano 
owacyę. Imieniem najściślej związanego z jego oso
bą grona gimnazynm IV przemówił w silnych, mę
skich, a gorąco wygłoszonych słowacn prol. dr F  o- 
r  a t y ń s k 1, wręczając jubilatowi pamiątkowy pier
ścień, poczem przemawiali kolejno: radca K u l 
c z y ń s k i ,  ora* reprezentanci wszystkich szkół 
średnich w mieście. Do łez poruszony jubilat w 
serdecznych dziękował słowach, poczem składała ma 
życzenia młodzież, w której serca imię ukochanego 
Dedagosra niezatartemi jest wypisane głoskami.

W  sobotę 22 bm gimnazynm Sobieskiego oocho- 
dziło trzydziestolecie pracy nanczvcielakiej radcy 
szkolnego prof. Alojzego S z a r ł o w s k i e g o .  Po 
nabożeństwie w kościele Karmelitów zgromadziło 
się w sali gimnastycznej gimnazynm Sobieskiego 
kilkaset uczniów i grono nauczycielskie zakładn z 
radcą szkolnym dyr. Sołtysikiem na czele Orkie- 
Btra gimnazjalna zagrała uroczystego marsza, po
czem w serdecznych słowach przemówił imieniem 
grona nauczycielskiego ks P u s z e t ,  uczniowie Sta- 
nis!:e.w Kwaśniewski, Wacław Gajdzlnski i Adam 
Chyliński. Jubilat w szczerych słowo oh podzięko
wał za uczczenie jego pracy, poczem dyr S o 11 y- 
s I k w przepięknem przemówieniu za wzór młodzie
ży stawiał jubilata, jego szlachetny sposób myśle
nia, riestrndzoną pracę, ścisłość 1 Bnmienność, czy
stość charakteru 1 miłość ojczyzny. Uroczystość za
kończyła się odczytaniem nadeszłych depesz.

Pow itanie prezydente Lea przez cechy kra- 
I c o w s k K  Wczoraj przed południem w sali Rady 
miejskiej odbyło się za inicjatywą „Kota mies czań- 
skiego* powitanie nowego prezyaenta miasta dra 
Lea przez cechy krakowskie. Do prezydenta prze
mówił imieniem zebranych mieszczan r. m. Kobo- 
bucki, ktorem j odpowiedział prezydent Leo, że 
starać się będzie o rozwój i dobrobyt stanu mie
szczańskiego, ale żąda Doszanowania dla władz miej
skich takiego, jakiego doznają Inne władze. Mówca 
zapewniał, że w niedalekiej przyszłości będą ioi- 
poczęte roboty około restauracji źamkn królew- 
akiego na W&weln, wielkie roboty regulacyjne i 
około budowy portu. W najbliższych więc latach 
roboty te zapewnią rękodzielnikom znacznie pomy
ślniejsze warunki bytn.

Po tem powitania prezydenta w sali radnej, u- 
dali się nczestnicy uroczystości do sali cechu rze- 
źników na Kotłowem, gdzl« odbył się bankiet na 
cześć prezydenta, z udziałem wielu obywateli ze 
wskiystkmh sfer miasta. Podczas bankietu wygło
szono wieie mów i spełniono wiele toastów.

0 tragicznej śmierci ks. Krupnik* w Kłajn
donosi nam korespondent nasz z Bochni:

Ks. Franciszek Krupnik, proboszcz z Zabierzowa 
(ad Groola, dyecezya krakowska) wracał ze zjazd a 
kolezańskiego w Wielkich Drogach koło Skawiny. 
Na dworcu kolejowym w Krakowie knpił bilet do 
Kłajn. Wieczorem odchodzą z Krakowa do Tarno
wa. trzy pociągi, z tych jeden od 1 maja nie staje 
wcale w Kłajn. Ks. Krupnik nie wiedział o zrnia 
nie rozkładu jazdy, kasy er zaś kolejowy nie wie
dząc, którj m pociągiem poarózny jechać namierza,
nie ewrticil ma nwapl, jeden e pociągów Kła,
ju  Sie nie zatrzymuje. W  pociąga dowiedział się 
ks. Krupnik o zmianie rozkładu jazdy. Zawezwał 
tedy kondnktora i zażądał od niego, żeby pociąg 
umyślnie w Kłajn zatrzymano, bo na tej stacyl 
konie na niego czekają. Konduktor Gnoiuski kate
gorycznie żąlanin odmówił, radząc, aby ks. Kru
pnik wysiadł w Bochni i stąd ndał Bię do domr 
fiakrem. W Bochni przybiegł Gnoinski do wagonu, 
aby go księdzu otworzyć; przedział był pusty. Zgło
sił wypadek u naczelnika staeyi, Doczem bezzwło
cznie stacyę Kłaj o ks. K rrpnika zapytano. Tutaj 
gdy spostrzeżono, te  konie ks. Krupnika są na 
stacji, rozpoczęto poszukiwania. O Go metrów od 
dworca, przed pierwszą zwrotnicą, znalezione zwło
ki ks. Krupnika leżące na szynach kolejowych. — 
Szczegół jakoby ś. p. ks. Krupnik przedtem już 
kiedykolwiek z wagonu na stacji Kłaj wyskakiwał, 
oku ał siQ nieprawdziwym.

Z re su rsy  urzędniczej. 'V  sobotę odbył się w 
resursie wieczór muzyczny pod kiernnk’em p. M 
Siebera. Na wstępie odegrała p. Aniela Steprzań- 
ska Schttbertowskiego „Wędrowca* i „Przy koło
wrotku* *gnera w transkrypcji Liszta ze zro
zumieniem i dobrą techniką, p. Fromer, uczeń piof. 
Skarżyńskiego, wykonał na wiolonczeli Schunnna 
„Marzenie* i Skarżyńskiego „Serem?,ię*. Młody 
wiolonczelista posiada ładny ton i uczucie Teno- 
rzysta p Piasecki odśpiewał ładnie pleśni Masse
neta i Franza. Akompaniował p. Łnszczkiewicz. 
Orkiestra wykonała pod kierunkiem kapelmistrza p. 
Marka^ trzy utwory 1 również jak soliści zyskała 
zasłnzone oklaski Deklamowała p. Senowska, ar
tystka sceny miejskiej. Po koncercie odbyły się 
tańce, które prowadził p. Karol Dawidowski, a któ
re trwały aż do rana.

Lista sędziów przysięgłych na rok 1905 Ma
gistrat m. Krakowa ogłasza, Z dniem 1 stycznia 
1905 r. rozpocznie się nowa kadeneya sądów przy
sięgłych w Krakowie. Ułożoną w myśl ustawy listę 
pierwotną obywateli, mających pełnić obowiązki sę
dziów przysięgłych na rok 1905, wolno od dnia 
dzisiejszego w preaydynm magisirarn przeglądać 
codziennie ed godzin v 9 rano do 2 popołudniu do 
dnia 29 października b. r. włącznie. Każdy, komu 
na tem „bieży, może wnieść w terminie tym ustną 
lal pisemną, nzas&dnioną rezlamacyę w cela uwol
nienia ed obowiązków sędziego przysięgłego, zibc 
dodatkowogo zapisania, gdyby mając przepisane 
kwalifikacje był pominięty, wreszcie w cela wy- 
klnczenia osób, które ustawa od sprawowania urzę
du sędziego przysięgłego wyłącza. Wniesione rekla
macje zbaoa komlsya gminna, a jej uchwały magi
stra t reklamującym w właściwym czasie doręczy; 
reklamacje lnb zażalenia, wniesione po terminie, 
t. j. po dniu 29 października b. r., pozostaną bez 
skntkn.

Poświęcenie howej Siedziby Stowarzyszenia kup
ców i młodzieży handlowej w Krakowie odbędzie 
się 30 b. m. o godz. 12 w południe w domn wła
snym przy ulicy Wolskiej 1. 14.

„Ars*. Ożywiony rneb sprzedażny panuje w świe
żo otwartvm salonli „Ars*, pośredniczącym w na
bywaniu dzieł sztuki W  ciągu owu dni zakupiono 
w nim utwory pędzla 'Józefa  Czajkowskiego, Sta
nisława Janowskiego, Wincentego Wodzinowskiego 
l Karola Rogalskiego. Obrazy sprzedane zastąpiono 
natychmiast innemi.

Z Tow. nauczycieli i nauczycielek szkół po
spolitych i wydziałowych miejsk. w Krakowi ko- 
mnnikzją nnm Nedzwyeaaine wala* zgrom#daeni*

odbędzie się 25 bm. (wtorekj^o goćz 5 po połu
dnia w lnkaln Czytelni. Na porządku dziennym o- 
mówienie ztauowiska, jakie zajęłc komizya szkolne 
sejmowe wobec naszych petycyj, a w szczególności 
wobec potycyj pozrzywdzonegu nauczycielstwa o 
policzenie tak zwanych la t praktyki do lat służby.

Z teatru ludowego komunikują nam: Dyrekcja 
przygotowuje „Matkę Polkę* Tarzymy i „Kaśkę 
K ary a ty Zapolskiej, w  roli tytułowej wystąpi
prawdopodobnie sama autorka, którą dyrekcja za
prosiła na szereg gościnnych występów.

Fałszywe poyłosni. Przed kilku dniami zamie
ściliśmy w naszem piśmie w rubryce „zmarli* wia
domość o śmie -ci Karola F i e d l e r a ,  byłego za
stępcy ncozeinlks straży pożarnej w Krakowie, o- 
becnie w Graca rirzebT*,&jącel?& Wiadomość ta, jak. 
się pokazało, była nieprawdziwa, polegała: na fał
szywych pogłoskach kursujących w Krakowie, a 
powstała stąd, że dzienniki wiedeński* doniosły o 
śmierci jakiegoś £nężczyanyj tejro samego imienia 

nazwiska.
Z kroniki policyjnej. Onegdaj aresztowała po

licya zrakowaka Mieczysława Filipowskiego byłego 
mechanika, i Stanlstaw* gejmę, podającego się za 
kelnera, za rąbanek, dokonany na j^ 2ef(e galasie, 
studniarza. Mianowicie ubiegłej nocy obaj rzezi
mieszki. którzy już sądownie byli karani ts. kra
dzież, napadli na j®dnej a ulic Kazimierza Galasa, 
pobili go bokserem * Mbrali mu przemocą 60 ko
ron. Przeciw uw alonym  toczą się jeszcze docho
dzenia o Inne ciężkis przewinienia, których spraw
ców dotąd odszuka1- nie było można.

' Samobójstwo. MUhał Zwangheim, słuchacz praw, 
liczący 26 lat, odebrał sobie życie wystrzałem a 
rewolweru w Drohobyczu. Przyczyną targnięcia się 
na własne życie m*ała być ztwiedziona miłość.

Na wolną Siopę za złożeniem kaucyi 1 0 .0 0 0  
koron —  jak %r Stanisławowa donoszą —  wypu
szczony został Józef Brocz, b dyrektor staniał"- 
wowskiej Kasy ch*rych (obwiniony o szereg 0- 
sznstw).

Zmarli.
W Lublinie zmarł p0 długiej chorobie Henryk 

Sw a r y c z e w s k i ,  zdolny aktor. Przed 9 laty 
był członkiem trnpy teatralnej w Krakowie

2*6 świata.
Z C, «rni(,v iC Wybory 27 członków czernio- 

wiecklej RŁ ly ml isklej odbędij sle z końcem pa
ździernika i począisiem listopada. Zaznaczyć naieży, 
że ut 9000 dnaz w Czerniowcach, posiadają Pola
cy zaledwie 4 mandaty w Radzie miasta. Do cen
tralnego komlt°tn Wyborczego wydelegowali Polacy 
prof. dra Alfreda Balbana i dra Tadeasza Misch- 
kego.

Z Leoben piez-t nam: P. Stanisław Niewiadom
ski złożył egzam o państwowy z górnictwa w tu
tejszej akademii

Do szpitala dl* obłąkanych w Tworkach od- 
wiezior - Aleksandra l t i r,Hona, mordercę 2 kobiet 
przy ttlicy Ohmie ' -  w Warszawie, Itlrson  zaczął 
w wlęzbniu zdradzić rozstrój umysłowy, będzl* 
więc poddzny badani, w Tworkacł' przez 3 mie
siące.

Samobójstwo 13-letniego chfopct.. W  Wiedniu
przy ulicy Krlebuber, „a krrgareter. pewien trzy
nastoletni uczeń szkoły ludowej rzucił się  z okna 
srzech go piętra ne . ruk i poniósł smierć na miej
scu. Chłopak, nazwiskiem A lojzy Koenig, otrzymał
e- urnkole naffuaę i * ohawy i« go rodrlc„ m  to
ukarzą, popełnił samobójstwo.

Wykolejenie ale • ^erzen ie  pociągów. Na ko
lei. wiodąct j z p * 'r  - do Bord tany kolo stacyl 
1 no czy niewyśledzsni dotąd złoczyńcy wyjęli śru- 
bv z szyn, aióre skn kiem tego obluzowały się. 
Pociąg pospieszny a Paryża, nadjechawszy ns. to 
miejsce, wykoleił skr a pociąg osobowy, który w 
tym czs.s;. 1 przybył ł  Przeciwnej strony i miał się 
skrzyżować z pocią"16® pospiesznym, naiechał na 
wyl olejony pociąg. ŁV dociąga osobowym poniósł 
śmierć pewien oficer i dWoje dzieci; rodzice tych 
dzieci i kilku innych podróżnych *dnieśli ciężkie 
rany. Pociągiem pociesznym j echał prezydent «e- 
nam Fallićres, który wya*6d{ % katastrofy cało

bprawa ks. LudW ^i w  Wiedniu odbyto się 
posiedzenie n a jw y ż sz y  u-zeda ochmistrzowAiego 
w spraw. ks. Lndr *ki kobarskiej Odczytano jej 
podanie, w ktdrem wymieniła psychiatrów
paryski -h. mających zl l<iać jej  stan umysłowy. Le
karzami tym. gą nasiępfijąCy ^  wybitni pgvchia- 
Tr*y- dr w - Msg..anx, człou6k Akademii lekkrskiej 
i kierownik Lakład11 1 * °nąkanycii w Paryżu- dr 
JoGroy również e s ł^ e k  \kadem.i i pro.esor psy
chiatry 1, tnazież dr P- u arn|er, sądowy psychiatra. 
Na ponowne zbadanie -mysłuw„ ? , . n n ' tg  Lu.
dwiki -ząd ochmistrzów u , łg o d l|, głę w agadl!e
jnż poprzednio, obecniei m* tyli,0 rozstrzygnąć spra
wę zamiar-wi^nis, p s jc h U ^ ^  j j , „jDfttencyę 
sądn francuskiego, » Ł ~uowlciB trybnnało sądowe
go Sekwany.

Mianowania Dyrekcj* P^czt Drztcionia *syntetita po
cztowego Jar* KwiecJÓ»tłego t , 8l01 ok, wgj dr KrJ 0. 
wa i „e/wollła n„ za®1? Siirjsc słnżb..wyrh Walen
temu Frysiowi w gr*towi6 ; Bronisj awo4i Mo, 
skiemn w Bochni.

Raport ilłdWiy dla niealyonjch oficerów, kapłanów, 
lokarzy, nrzędnizów «b« ,n.,r 5r*jowej odbędzie się 4 li- 
Btopadr raporl dod*tk0,vJ  i i  listopada b. r. w lokalu 
komendy uzupełniając®) obron, krajowe; w Krakowie 
'Siemiradzkiego !. 34) k**<lyi» ra. .„  , £ pr- ld
poładnien..

Z kalendarz*. We wtorek ą5 pMdzlernika. chryzanta. 
Daryi i Kryspina; we ®r0 J października: Ewarysta, 
L -cyaii • 1 Falka; we c*w»rt«k 37 października: Sabioy, 
Florentego i Iwona.

Z krakowskiego *b»erw*^ory*oi. Dnia Sb października 
termometr doszedł od "  s do 9-8 C.; barometr wa- 
bai się.

Dnia 94 p»żdziernik» 0 f ^*inie 7 rano stan harome 
tru 747-l  nm termnmotT _ ’ * C.; wiatr wschodni.

Przepowiedaif centralo®!® Oieteorologiciaego zaLładn 
* Wledni" dla (łtii yi *»cnoonlsj na dzień 24 paździer
nika: pogods

& f k b i * y * i g K l  H p i i k o i p )  kn-
anje, sprzedaje i fortepiany, piani'
na, harmonie i p ł» n « l*  krajowe i zagra
niczne — nowe i przegrtiie — 7* gotówką i 
opłaty — Łaliczki-

„Oyabeł łańouoKl“ — dr*®*** ł  4 aktach z spilsgism 
napisał A- ^ owaczyagki.

Zócmiał wszystkich P- Adolf Nowaczyński aa- 
głem przerzuceniem 8*9 w dziadzinę twórczości, 
obcą znpełnie s irsnu talentowi. Zręczny s t/lis tr , 
wojujący przeważnie błyskotliwym paradoksem, nie 
popalamy autor złośliwego „Małpiego iwlercladła* 
i -Facecyj sowizdrzalskich*, w których ai* *sac :*•

dslł aikog* i aica*g*, e* tylk* odgrywała jakąa*l- 
wiak rolę w nnszem życia umysłowe* i kaltural- 
nem, rycerz wojnjący krzyżową sztuką przeciw po
spolitości 1 filisterstwi wszelkich objawów życio
wych , ni* zapowiadał teg* skupienia myśli i fan
taz ji , iakiei wymaea poważna twórczość w dzie
dzinie hlgto'yczn*go dramatu. Szliśmy też do t*a- 
tra  na zapowiedziany dramat historyczny p. Newa 
z usprawiedliwlonem niedowierzaniem.

„Dyabał łańcucki* niedowierzania tego aia mógł 
w znpełnoscl rozprószyć, ai* w każdym razie >>•- 
cen jest j« osłabić. Okazało się, żs nawet tak mzł* 
ao refleksji skłonny umysł, jak p Nowaczyńskego, 
może narzucić sobie pewien temat hist*ryczno-lit*- 
racki i założenie to rozwiązać bez njmy dla talentu, 
nawet wówczas, gdyby teatr lub literatura drama
tyczna niewielką z tego korzyść odnieść miały. — 
Fewelacyą w dziedzinie historycznego aramatn 
utwór ten niewątpliwie ni* je s t , ale jest śniałą, 
interesującą i zręczni* przeprowadzoną próbą no
wego rodzujn, jest dowodem szczerych i na pod
niesienie zasługujących usiłowań przełamania wła
snego indywidualizmu i skłonności literackich 1 
wtłoczenia myśli w formy nowe A że talent za
wsze i wszędzie znfjdzie drogi swego ujawnienia 
się —  więc nawet w dramacie historycznym tal*nt 
p. Nowaczyńskiego musiał znaleść dla siebie pewne 
njścia.

Jak*z rz*cz w zaiaźenin i przeprowadzenia jest 
przedewszystkicm zajmująca l pomyślana szeroko. 
T am , gdzie tyln dramaturgów 1 poetów naszych 
widziało gloryę chwały narodowej w tej epoce zło
tego wieki, gdy polityczna i umysłowa potęg* Pol
ski za Zygmuntów sięgała swoich w yżyn, Nowa 
czyński dal folgę swemu krytycznemu zmysłowi, 
i odsłonił rzeczy bolesne, smntne 1 przygnęoiające. 
Odsłonił krwawe karty wojen domowych, wywoła
nych butą szlachecką, zawadyactwem możnych, uka
zał w ponurych obrazach owo rozpasanie szlache
ckie, które Btało się początkiem końca politycznego 
bytu Rzeczypospolitej. „Djabeł łańcucki* —  to sta
rosta zygy,niski, Stanisław Stadnicki, typ identy
czny z Samneiem Zborowskim, starostą kaniowskim, 
lnb tyln innym i, krwawo zapisanymi na kartach 
dziejów Polski. Z początku aduerent królewski, nie 
doznawszy zaspokojenia ambicyi, rozpoczyna wro
gie knowania z nieprzyjaciółmi k ra jn , wiąż* się 
z innym niemniej możnym.starostą Herhurtem z Do- 
bromila i wspólnie obmyślają akeyę, mającą na e*ln 
osobiste ich wyniesienie się. Ta akcja jednak roz
grywa Bię w stosunkowo ograniczonym zakreBie, 
bo zaczyna się I kończy krwawym zajazdem na 
Btarsstę Opalińskiego, a w epilogu przynosi sąć 1 
wyrok na gwałcicielu praw, Stadnickiego, który 
śmiercią okupuje niepohamowane wybryki swegc 
temperamentu. Historycy i powieściopisarze nasi 
niejednokrotnie poruszali temat. Ostatnio omó
wił go Wł. Łoziński w swej książce „Prawem i 
lewem*, poruszał go także Krechowiecki w „Staro
ście Zygwulskim*. Maturyały zebrane posłużyły p. 
Nowaczyńskiemu do wtłoczenia tych adaroef w ra
my sceniczne.

Zarówno z* stanowiska literatury, juk teatru, 
utwór p. Nowaczyń .kiego jest słabym i niedocią- 
gniętym, ale zaprzeczyć się nie da, ż* w nkfadzie 
dramatu znać rękę pewną i śmiałą. Daje on tło 
szerokc podmalowane, nrowadzi nss w epokę wiel
kich , wstrząsających zuarzeń dziejowych, odsłania 
Dezlitośnie ra n ę , trawiącą społeczno polityczną or 
ganizacyę P olsk i, ukazuje w całej giozle skutki 
źle pojmowanej wolności szlacheckiej. Teu dumny 
»>«rnat, wtrącający di locha żonę swegc sąsiana, 
Btarosty leżajskiego, Opalińskiego, więżący w ksca- 
matach zamku łańcuckiego setki więźniów, odgra
żający się srogą zemstą wszystkim nieprzyjaciołom 
a nawet królow i, jest orzec.eż klasycznie posta
wionym w tym dramacie, jest jediym  z tych nie 
zapomnianych typów, które odtąd pozostają w lite
raturze, w konkretnych liniach, zakreślonych fanca 
zyą di arna tyczną.

Akcye. dramatn skąpą jest i powoiną. Najpierw 
mamy ekspozycję, wprowadzającą nas „ir media* 
res* zatargu. Poznajemy z rozmowy, jaką wiedzie 
Herburt z opetem tynieckim, usposobienie magna
tów Czerwonej R n si, Ich niezaspokojone ambicje, 
popychające ich do głośnego wyrażania uiezadew* 
lenia, a potem wywołania buntu. Obek mężów stają 
dwie rozżarte na siebie niewiasty: księżna Ostrog- 
ska j „chłopówna* Stadnicka, a nienawiść i kłó
tnie tych dwóch podsyca waśń i powoduje smntne 
jej następstwa. —  W  tych warunkach schodzi na 
tizeci plan pierwiastek erotyczny, reprezentowany 
przez młodego Herhurte i głośną Kachnę 8trusió 
wnę, a główną rzeczą jest „liberom conspiro" 
w imię pr/w aty. Stąd i w przeprowadzeniu mamy 
barwne i szeroko podmalowane obrazy dziejowe, a 
nie mamy silnio skoncentrowauege działania, mamy 
tło zamiast dramatn.

A jednak jestto utwór pobudzający ao myślenia, 
a nawet teatralnie nie pozbawiony wartości. Nie
które sceny, jak n. p. kłótnia księżnej Ostrogskiej 
ze StadnlcKą rozmowa Stadnickiego z Opalińską, 
lnb scena sądu w  Lublinie, zrobione są w yoorn i*, 
i nie chybiają wstrząsającego w teatrze w ra ż e n i*  
Gdy do tego dodamy, że „Dyabła fa u co ck i-g o *  

wyposażono bardzo bogatą i e fek tow n ą  w "stawą, 
że  całość wystudyowan^ była rcarami ie, a urucho
mienie tłnmów nie p ozostaw ia ło  nic do życzenia- 
to łatwo stać się może, że ta  nawskróś polska 
sz trk s . już ze względu na swój charakter i kolo
ryt, interesować będzie szersze sfery wld*'*w * k' 
tralnych f aagcści dłużej w repertuarze

Przyczyni się zaś do tego w »n*czi oj m orze 
znakomita gra p. Sosnowskiego, który ■>Ię Stadni
ckiego odtwarza świetnie. Jest to wysiłek artysty
czny utalentowanego artyBty godzien najggcze~szego 
uznania, bo dający typ P®łn, w ogólnym konturze 
i wszystkich szczegółacf*  ̂  ̂Dawno nie widzieliśmy 
na krakowskiej «e® lo ™1* odegranej i tak pla
stycznej, tak jednolitej i skończonej. W rysach te
go typu zam knął artysta przedziwną chaiakterysty- 
kę magnata ziwadyaki, zakamieniałego w zaciekło 
ścl l uporze, niepohamowanego w wybnchach nie
nawiści i zemsjty, a przecież nieDozbawioncgo pe
wnego odcienia szlachetności ducha i dobroci serca. 
Obok niego lapidarną i stylowo dostosowaną postacią 
był Herburt w grze p. Andruszewskiego P. W y
socka znalazła w roli Stadnickiej wdzięczne i wła
ściwo pole do puszczenia wodzói temperamentowi, 
szkoda tylko, że pewnemi trywialneml rysami obni 
żyła jej stylowe linie. P  Konarska w roli księżnej 
Ostrogskiej wydobyła spokój, artystyczną miarę 
i szlachetną powagę. Rasię Stm&)ówn< z junackie® 
zacięciem grał' p Snlima.

Obok ró’ głównych sztuka przynosi cały cykl po
mniejszych, dających skromne a lt zawsze wdzięczne 
pole. Wyzyskali je z animuszem pp. ZelweroyfJc#, 
Bończa (doskonały w scenie kłótni «• Stadni-kim), 
Sobiesław (cTAlmessy), Zawierski (Visconti), Popław
ski (pop Korytko) i Wójcicki jako woźny sądowy, 
Bronioz i Sarnowski. W  roli prezydenta trybunału 
wystąpił p. Przybyłewioz et4ref<* pewrót ua soauę

przyjaciele i wielbiciel* jego talentu z żywest wi 
tali zadowoleniem.

„DyaDeł łańcucki* przygotowany i wystawiony 
był bardzo starannie ze znacznym n a k u d ta  pracy 
i kosztów. Autorowi wręczono wśród oklasków wi* 
ulec i kwia«,j W. Pr.

Dział ekonomiczny.
Wimn, 24 październik*. Pssenica 1070 do 11-90 

iy te  ' »0 de 005. Kukurydz* 7 85 4* 7 8( Owies T lft
do 7‘80.

Bes interesu. Pochmurno.
Budapeszt. 24 październik* Pzzenica na pa Idziernlk 

10 09 do 10 03, pzzeniie na kwiecień 10 J 8 do 10 84- 
śyto na październit 7'60 do 7 5E, żyto ni kwiecień 7 81 
do 7 8f owies na październik 8 90 do 6 91, owies na 
kwiecień , iO do 7-91; kukurydza na październik 7 8-3 
do 7-84; kukurydza na maj 7-46 do 7 46; .serak na 
zierpień L-80 do 11-40.

Oferty mierne, cheó knpna ziąb a, nipoeobieni* słabe 
pochmurno.

Ostatnie wiadomości.
—  „N. F r .  P r e s s * *  podaje treść rozmowy, 

)9ką jej lwowski korespondent miał rzenomo z wi
ceprezesem Koła polskiego tir. D z l e d n z z y c k l m .  
Wskazując na zupełne sparaliżowanie prasy parla
mentarnej 1 wytworzone tam już niemal absolntn* 
rządy w Austryi hr. Dziednszycki nazwać miał za
jad nietykalności wolności słowa w obecnych wa 
rankach „nędznym loflzmatem*. Dalej zapewniał 
ż* Koło wobec tegc nie odstąpi od żądania refor
my regulaminu Izby. — Gdyby zaś reforma ta k t 
r  najbliższej przyszłości była niewykonalna, Kuło 
uważałoby już za wie'ką korzyść chwilowe zawie
szenie broni co do przedłożoń z a p o m o g o w y c h

co do b n i  ż r t  n. Hr. Dzlednbzycki .aznaczył 
da le j, ż* należałoby analogicznie da dążności hr. 
Tiszy zaprowadzić obostrzenie regulaminu conaj- 
mniej w sprawach b u d ż e t u ,  k o n t y n g e n t u  
r e k r u t ó w  i t r a k t a t ó w  z o b c e m i  p a ń  
i t w i m i .

Inny wybitny członek Koła zapewniać miał ko
respondenta, że pogłoski, jakoby Kolo Jnż w tym 
kierunku z Czechami rozpoczęło pertraktacje, są 
conajmniej p r z e d w c z e s n e .

—  S e s j a  S e j m u  ś l ą s k i e g o  z a m k n i ę 
t a  z o s t a ł a  w s o b o t ę  po nowej ntarczce mię
dzy niemiecką większością a posłami polskimi i 
czeskimi. Na WBtępie posiedzenia poseł M i c h  ej- 
d a uzasadniał swój wniosek, aby polecono W y
działowi krajowemu przedłożenie propozycji co do 
j ę z y k a  przy załatwiania aktów z g m i n a m i  
s ł o w i a ń s i i e m i .  Wniosek ten o d r z n e o n o .  
Posłowie H a l  f a r ,  S t r a t i l ,  H r n b y  i Mi c h o j -  
d a zwalczali następnie wniosek Niemców, ażeby 
przy rozdziale stypendyów krajowych n i e  u- 
w z g l o n i : n o  u c z n i ó w  p a r a l e l e k  s ł o 
w i a ń s k i c h  w s e m i n a r y a c b .  Posłowie nie
mieccy oświadczyli, że byłoby niekonsekwencją, 
gdyby Niemcy zająwszy znane stanów1 ski. webec 
paralelek. obecni* uchwalali stypendya dla nczulów 
tychże. Po dłuższej dyskusji p r z y j ę t o  i c h
wni os e k .

Przy obradach nad wnioskiem posła Michejdy i 
tow. w sprawie r e f o r m y  w y b o r c z e j ,  oświed- 
czrł poseł Pampę!, ża zaprowatzenie powszechne
go prawa wyborczego r ó w n a ł o b y  s i ę  u p a d 
k o w i  N i e m c ó w  n a  Ś l ą s k u .  W  końcu pole
cono Wyeziałwwi krajowemu, by anta, dotycząc* 
ref o m y  sejmowej wyborca*;, prreiirt-twi! na. naatę 
pnoj stsyi. „

Przed zamknięciem sesji zabrał głos kardynał 
K o p  (i i starał rię wykazać że manifestacjo me 
m'eckie w dniu 18 b m w Opawie nie rwracały 
się przeciwko cesarzowi, ani wogóle przeciwko dy- 
nast.yi, puczom wyraził nadzieję, że rządowi w 
sprawie seminaryów uda się dojść do rozwiązania 
kwestyi, dla wszystkich zadowalntającogc Do tego 
oświadczenia, jak saznaczył, jest npowaznieny z 
miarodajnej strony.

Kronika Ir* owaka.,
Lwów, 24 paźdsierulki

Mowy przy odsłonięciu kolumny Mlcklewi- 
CZOWSkIb] w r  LwówH Wczoraj wieeserenr cebra! 
się Komitet budowy pomnika pod przewodnictwem 
prezesa prof. R a d z i s z e w s k i e g o .  —  Redaktor 
F  r y 1 i n g zabra* pierwszy glos i zgłosił wniosek, 
aby podczas odsłonięcia przemówił przedstawiciel 
ludu polskiego. P. R i e d i żądał, aby dopuścić do 
glosa przedstawiciela robotników, a Bolesław L *- 
w i e k i  domagał się przemowy przedstawiciela mło
dzieży. Dr D w e r n i c k i  wyraził życzenie, aby 
wobec wielkiej uroczystości narodowej ustały ma- 
łośtkowe spory między młodzieżą. Aeademlk Da- 
w n a r o w i c z  odpowiedział, ż® młodzieży nie cho- 
dsi wcale o małostkowe rzeczy- Rozłam młodzieży 
me głębsze podstawy. M»odzief zgodzi się tylko na 
takiego reprezentant? któryby nie stal w kolizji 
z ideałami Mickiewicza. Rektor dr B a l a e i t s  w 
podniosłych słowach przemawiał za tem, aby udzie
lono głosu reprezentantowi młodzieży uczącej się 
i indu. Młodzież usprawiedliwić należy tem, ż* 
podkładem jej sporów i walk są momenty ideowe, 
przekonania o motywach najesystsaych.

Wniosek o doppszczenie przemów przedstawicieli 
ludn, robotników i młodzieży został jednomyślni* 
przyjęty, a przeprowadzeniem jego zajmie się pre- 
zydynm. Dziś odbędzie się zebranie delegatów sto
warzyszeń tkademicbich ped przewoanictwew** p 
Radziszewskiego, który też porozumie się z posła 
mi ludowymi co do wyborc mówcy

Uchwalono po uroczystości urządzić wystawę 
wieńców, złożonych n stóp pomnika, a następni* 
umieścić wszystkie wieńce w archiwum mlejskless, 
w sali osobnej-

Następne i estatLie posiedzenie pełnego komite
tu naznaczono na 5 listopada.

I  komitetu pomnika i. p Chmialowakfago.
p rzenie»ionie zwłok ś. p. Cnmlelowsklego do ofia- 
rowaneg* przez miasto grnbn odbędzie się w naj
bliższych dniach Komitet dokłada wszelkich sta 
ran, aby odsłonięcie pomnika na groble mogło się 
odbyć % rocznicę śmierci ś. p. Chmielewskiego. —  
Skłaak. na pomnik Drzyjmnją rodakeye dzienników 
lwowskich i skarbnik komitetu p. Zygmant Fryling 
redaktor „Enryera Lwowskiego*.

Centralny komitet wyborczy odbył w* Lwo
wie wczoraj wieczorem posiedzenie pod przewodni
ctwem Wojeiechr hr. Dziednszycklego. Omawiano 
sprawę zamianowania mężów zaufania dla zacho
dniej części kraju bez względu na party* pollty- 
ezne (!), o ile uznają one solidarność Koła polskie
go i organizację komitetu centr_m*go. Wygotowa
ni* instrukcyj dla mężów zanfanla pornecon* ko
mitetowi wykonawczemu. Po dłuższej dyskusji w 
sprawie uznpeiniająoag* wyboru pesłe na Sejm z
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k iry i (m ii wiejskish w Jasia (wybór odbędsit się
15 llstspads) ucnwalono, ic  gdy pray wyboras tym 

zacńodai meoezpiasasństwo dli sprawy narodo- 
komitat nie widzi powoda do 'ngerencyi i no- 

*J»ta, -ia wyborcom zapalną awobodę glosowania.
Z teatru IW0W8kiegb. Artyści przygotowują sit, 

4o wystawisaia, w dniu od3łomęcia kolumny Ada 
®* Mickiewicza, r Konfederatów B arsi.ch", dwu- 
akicwego dramatu historycznego Adama Mickiewi- 
aaa, eraz B Widm“ (Dziady), wspaniałego Jzieta mu- 
*yc«nego bt. koniuszki

D ocent uniwersytetu lwowskiego dr Adam S z e- 
1 ą g o w s k i zamianowany aosttal prowizorycznym 
nauczycielem V gimnazynm we .Liwowie.

Pogrzeb posła P i e p e s a - P o r a t y ń s k i e g o  
oaby) się wczoraj przy tłumnym udziale publiczno
ści. Przed domem żałoby przy placu Bernardyb 
■kim imieniem Koła polskiego i Rady miasta Lwo
wa prtemdwił poseł Bosakowe*, poczem kondnkt, 
prowadzoiy przez rabina Caro, ruszył na cmentarz 
żydowski. Tu żegnali zmarłego: wiceprezes Izby 
handlowej p Gnbrynow ca, poseł dr Loewenstein, 
aptekarz Sklepińskl i chemik Włodzlmirski.

P( pertoJir Teatrt lwowskiego.
W» wt >rek: n Li li th Germans.
We środę: „Gejsza" Jonesa.

Śmierć Apolinarego Jaworskiego.
(Telegr. ,,N Reformy** z 24 paźdz.).

■ 'UW. A p o l i n a r y  f a w o r  s-ki z m a r ł  
■Az, h r t . n o  o godz. 815 nagle na udar ser
cowy w swojem mieszkaniu w hotelu Europej
skim.

(Obecnie wlęc prezydyum Rola polskiego sta
nowi*, pierwrzy wiceprezydent Wojciech hr. 
O z i e ó a s z y c k i ,  drugi wiceprezydent DawiJ 
4 b r a h a m o w i c z ,  trzeci wiceprezydent dr 
W lajysiaw D u lę b a ,  sekretarz M e r c  n o w i c z  
^rzyp. -ed.)

Lwów. O ostatnich cnwiłach Apolinarego J a 
worskiego donoszą: Zmarły był wczoraj na śnia
daniu n pp. Dawidów Abrahamowiczow. a wie
czór w kasynie narodowem, gdzie grał wista 
2 posłami Męcifiskim i Niezabitowskim i wice
prezydentem namiestnictwa hr. Łosiem. O go
dzinie 10 wieczór przyszedł do domn. Dziś 
tano zbudziwszy się, wstał z łóżka i czuł się 
snpełnie zdrowym. Umywszy się, czesał się przed 
łóżkiem. N a g l e  u p a d ł  r a ż o n y  u d a r e m  
s e r  c o w y m. Wszelkie wysiłki przywołanych 
lekarzy okazały się bezskutecznemu 

Zapowiedziany na dziś obiad poselski n mar
szałka i na jutro n prezydenta miasta Lwowa, 
zostały odwołane 

O godzinie 2 30 po potudnin przyjadą syno
wie zm arłego ze Skwarzawy i wtedy poczynio
ne będą zarządzenia co do pogrzebu.

Eksportacya zwłok na dworzec Podzamcze 
odbedzie się p o j u t r z e ,  we  ś r o d ę ,  po połu
dniu, pogrzfD zaś w Skwarzawie w •  c z w a r 
t e k  r a n o

2 gmachów Seimn, rau sza  i kasyna narodo
wego powiewają chorągwie żałobne,

Lwów Po południu p r  jechali synowie ś. p. 
Jaworskiego. Tadeusz *.e Skwarzawy i Kazi
mierz z Ostrowczyka , postanowili że pogrzeb 
odbędzie się we c z w a r t e k  r a n o  we  L w o 
w i e  — z krypty księży Bernardynów. Zwłoki 
złożoi zostaną na razie na cmentarzu Łycza
kowskim

L- w O sarz uL uymawd^y dsi-naj rano wia 
'oiiup • j zgonie śp. Apolinarego Jaworskiego 
polec wyrazić rodzinie szczere współczucie.

Ni tapraszenie prezydenta dra Małacho »- 
*kiegl> idbędzie się dzisiaj wieczorem w gma 
thu ri tuszowym zebranie przewodniczących 

2»bia C(5W przewodniczących wszystkich ick- 
eyj, -td r - cL. posiadających manuaty poselski* 
dc Sejmu i R*di państwa oraz delegatów Rady 
u  skiei ceinm ustalenia sposobu złozenia po
ść iertneeo hołdu kpońnareim -laworskiemu, 
j*ko honorowemu obywatelowi miasta.

Uczoienie pamięci Jaworskiego przez Sejm.
Lwów. Otwierając o godzinie 10 minut 35 

•zeu ułudniem posiedzenie Sejmu krajowego 
zabrał gło3 marszałek krajowy Stanisław hr. 
Badem i w* ród łez przemówił w te słowa:

Sejm zos- e w tej chwili po® wrażeniem bo
lesnej i wstrżą ijącej serca nasze wiadomość 
 ̂ n*?}yiQ Ł r̂oni* ś. p. A polinarego Jaworskie- 

go, trzyćziestctrzyletmego posła sejm>wego, 
pwznsa Koła polskiego, jednego Z najlepszych 

najdzie nie ^zjeb rzeczników i obrońców inte
resów i ootrzeo tego Kraju, i«dnego z n“]I >p- 
szj -ifc jego synów. "-udno w toj chwili oho* by 
W ogóln :h rysach, 'mówić działalność pohty- 
ezcą Jaworskiego, bo życie jego i działalność 
pubi:czna jest zarazem obrazem prac, nsiłowań 
-i nieraz walk całego krąjn w *statmcr latach 
kilkudziesięciu, mających na celu zapewnienie 
L&jowi naszemu stanowiska politycznego, od
powiadającego jogo odrębnej indywidualności, 
ćpanej u» - przeszłości historycznej i stworze
niu w unk », "draby nmożliwiły rozwój i 
podniesienie jego pud względem kulturalnym 
i ekonomiczcyi a zarazem utrwaliły nabyte 
prawa i zapewniły to, co d0 urzeczywistnienia
zamierzonego rei ^okazywał, w chwili da.
nej konieczceir W tej pracy nmiał ^V(t j a_ 
worski stanowczym, rozumnym a -.arabem trze
źwym i umiarkowanym, umiał tyć karnym 0 
iiiezmordow nej pracy, głębokie, wsadzy j n’je.
wzruszonej lojalności szeregowcem. Umiał być 
przywódzcą, czczonym przez swoich, szamowa- 
nym i uznawanym przez wszystkich przywódz- 
ców, który umiał obejmować i świetnie zastę
pować pc.tr jeby i interesa całego kraju, me za
pomina ar uiguy o dobru i potrzebach monar
chii I  narzucając własnego zdania, umiał je
dnak śm podstawir swej in< ywidnalnośct spra
wić,"że <ogo był w Rolo Polskiem prawie
zawsze r°zs} Tgającym. Wolny od jakichkol
wiek wżgłędow osobistych, myślał, działał i żył
tylke Ala * rfti n> . to jest wytłomaczeniem
rtanowiskn .s i y 1 wPływu. Postać .Jaw orskiej 
rosnąć będzie jeszczt w przyszłości, im bardziej 
brak jego odczuwać h^dzie kraj cały. Niech te 
słowu, pod pierwszem wrażeniom ciężkiej stra
ty będą słabym Oujaweir uczucia boleści ■ żalu, 
laki® w tej chwili przejęty jest Sejm a z nim 
kra’ całv. Sąaze że odpowiem intencjom Wy
sokiej Izby. jeżeli n 1 znaa żałoby z a m k n ę  
w t e ,  t b w i l i  p o s i e d z e n i e  

Przemówienia marszałka krajowego wysłu
chała Izba stojąc Następne Posiedzenie wyzna
czył marszałek na dzisiaj godzinę siódmą wie
czorem.

Porządek dzienny posiedzenia wieczornego 
obejmuje te same sprawv. jakie obejmywał po
rządek posiedzenia przedpołudniowego

Prasa wiedeńska o ś. p. Jaworskim.
Wiedeń. Wszystkie gazety wiedeńskie bez 

wrjąiKu poświęcają obszerne nekrologi s. p 
prezesowi K o ł a  p o l s k i e g o  J a w o r s k i e m u .

N. Fr. Presse** zamieściła o nim wstępny ar
tykuł, "następnie obszerne daty statystyczne. 
W artykule stwie’ Aza, że miał on silny wpływ 
na bieg spraw polityc.nycb w Ausłfyi w osta
tnich 16 Utach. Zmarły, pisze „N. Fr. Pr< sse“, 
był niezwykłem zjawmaiem na arenie polity
cznej. Wytrawny polityk umiał zręczuie odga
dywać rzeczy przyszł ohchodzić się z ludźmi 
i oanować nad nim1. Parlament austryacki jest 
znów uboższy o jean ę  wybitną osobistość. '

Wiedeń. Z powodu śmierci ApoMnarego J a 
worskiego pisze „N W. Tagblatt**: Z Apolina
rym Jaworskimi znikia jedna z wielkich osobi
stości naszego parlamentarnego życia, których 
dzi&lauie sięga do dawnych czasów naszej Izby 
poselskiej. Był on powagą, był systemem, Uzna
wany przez wszystkich, wiernie popierany przez 
swoich stronników, reprezentował Koło polskie 
na pos.edzeniach i konferencjach z całą zrę
cznością i powagą. Koło polskie traci w mm 
wybitnego przewoanika. Żywe zainteresowanie 
zwraca obecnie na siebie kwestya kto zajmie 
po nim miejsce?  Jaworski był człowiekiem po
tężnym, a jego wpływ opierał się na jego zna
nych, budzących zaufanie i szacunek zaletach.

„Fremdenblatt* pisze: W Apolinarym J a 
worskim traci austryacka Rada państwa po
stać parlamentarną, która zdawana się należeć 
do istoty nnstryackiego parlamentaryzmu. — 
Zwierzchnik Koła polskiego był jednym z mę
żów kierujących jego nawą. Podczas przesileń 
lat ostatnich piastował on to stanowisko w Kole 
polskiem tern samem, decydując w ruchu me
chanizmu austiyackiego parlamentaryzmu. Za 
dawnej większości by. jej uznanym przewodni
kiem, a gdy rozmaita obsirukeye unieruchomiły 
austryacki parlament, był Jaworski z przeko
nania energicznym zwolennikiem przywrócenia 
Izbie zdolności do pracy.

Do teuo celn wyłącznie zwracały się dążenia 
jego i Koła polskiego. Z tego punktu widzenia 
strata, poui tfiora przez śmierć Apolinarego 
Jaworsk.ogp ciężka jest nietylko dla Koła 
polskiego, ale także A*a austryackiegn parla
mentu, dl» którego uzdrowienia zmarły do osta
tniej chwili pozostał czynnym.

Z  t a a t r n  w o f p y .

I dzisiejsze depesze nie wyjaśniają nam sy
tuacji na polu walki, ani przyczyn odwrotu Ja 
pończyków ze stacyi Szachepu. Trudno bowiem 
przypuścić, iżby przyczyną tą było — zburze
nie wieży wodociągowej na tej stacyi przez 
artyleryę rosyjską. Zdaje się, że artyleryi ja
pońska w tym wypadku wcale już nie c lpo- 
wiadała na ogień rosyjski.

Wielkie wrażenie wywoiał nietylko w p "S1 
angielskiej, ale iakż* wogóle w całej uropie, 
brutalny napad rosyjskiej ) ty bałtyckiej pod
czas przej»zdn wzdłuż wvbrzeży angielskich 
na spokojne angielski* łodzie rybackie, — 
Jest fco niesłychana prowokacya Ang i, za którą 
rząd carski prawdopodobnie zmuszony będzie 
dać daleko sięgającą satysfakcyę. Z  całego te
go zajścia przebija się obok panicznego wprort 
strachu przed ewentualnemi zamachami, praw
dziwie rosyjska dzikość i bezwzglęaność.

Rosya żąda obecnie nowego haraczu krwi 
także od ludności polskiej, której synowie już 
dotychczas wypełniali aż nazbyt licznie pułki, 
ginące na wschodzie Azyi Nowy carski ukaz 
mobilizacyjny obejmuje z ziem polskich nastę
pujące powiaty: W gubernii w a r s z a w s k i e j  
powiaty: kutnowsti, gostyński, włocławski i 
nieszawski W gubernii p ł o c k i e j  powiaty: 
płocki, siemecki, rypiński i lipnowski "W gu
bernii p i o t r k o w s k i e j  powiaty: noworadom- 
ski, częstochowsk i będziński. W  gubernii 
k i e l e c k i e j  powiaty kielecki, stopnicki, wło- 
szczowski i pińczowski W gubernii s u w a l 
s k i e j  powiaty, suwalski, sejnejski, kalwaryj- 
ski i marjampolski. W gubernii w i t e b s k i e j  
powiaty: witebski, wielicki, horodocki, dźwiń- 
ski dryseński, lepelski, Incyński, newelski, po- 
iocki, rztżycki i sobieżański W gubernii ko 
w i e ń s k i e j  powiat nowoaleksandrowski. W gr- 
bernii m o b y l o w s k i e j  powiaty: mohylowski, 
■■ychowski, borecki, klimowiecki, mścisławski, 

ęński, czausowskj i czerykowski W gubernii 
® k i  e j  pow1aty: kaniowski, radomy- 

s a  ski i humańsk" W gubernii w o ł y ń s k i e j  
a ewrucki W gubernii p o d o l s k i e j  po-

ś r o d k o w ą  i l e w ą  a i m i ę ,  1 izęściowo 15 
ctm. moździerzami. Stojący pod Sufangtai od
dział nieprzyjacielski rozpoczął w nocy na 20 
o s t r z e l i w a ć  s t a c y ę  S z a b e .  Japończycy 
rdebyl w nocy na 20 koło Hanglianpau 120 
k a r a b i n ó w .

Petersburg. (Urzędowme). Telegram generał 
lejtnanta Sacharowa do generalnego sztabu z 
dnia 22 b m, uonosi: Wczoraj nie przyszło do 
zadnycb większych starć z nieprzyjacielem. — 
W ciągi dnia wynneniono tylko a-ewiele strza
łów Nasze baterye ostrzeliwały ODsadzona 
przez Japończyków część wsi Lmszini‘n, stacyę 
Szacho i wieś Lamatnn Nieprzyjaciel ostrzeli
wał przez nas obsadzona część w*i Linszinpu i 
i wieś Szahopu.

Zajęcie stacyi Szachepu. 
Petersburg W dniu 21 artylerya rosjjska 

o s t r z e l i w a ł a  g w a ł t o w n i e  s ta c y ę  Sza
ch  e p u i zniszczyła wieżę wodociągową, która 
służyła Japończykom do obse-wacyl 

Petersburg. Prywatna depesza donosi, że Ro- 
syanie przekroczyli rzekę Szaho i z a j ę l i  p o- 
z y c y e .  k t ó r e  o p u ś c i l i  J a p o ń c z y c y .

PrzeciwKO armii Kurokiego.
Londyn. Biuro Reutera donosi z Toiuo z 22 

b m.: Kosyunie koncentrują się naprzeciw ar
mii Kurokiego. — Oddział rosyjski ij kawaleryi 
przeszedł przez Taltsihc na wschód od Pen- 
eiku.

Zawsze jeszcze w ołbnzywie.
Londyn. Korespondent Biura Rentera donosi 
armii geB. O k u  z dnia 19 b. to.: Rosyanie 

jeszcze ciągle pozostają w ofenzywie, ale Ich 
-taki odparto z wielkiemi dla nich atrałam  . 
Dotychczasowe s t r a t y  g e n e r a ł a  O k u  oc« 
niają na 5109 luazi, w tom przeważnie Są 
r a n n i .  Straty oddziałów rosyjskich, walczących 
przeciw Oku, mają wynosić prawie jeden kor
pus armii.

z a t te *  P o ss ic ta .
Londyn. W zatoce Possieta pojawiły się ja 

pońskie łodzie torpedowe, a na wybrzezu zja
wili się szpiedzy japońscy. Kosyani0 wnoszą 
stąd, że Japończycy z a m i e r z a j ą  w 
l ą d o w a ć  w o j s k o .

p o b l i ż u  p r z e p ł y w a j ą c e j  f l o t y ,  n i e  
b ę d z i e  b e z p i e c z n y .  Zdenerwowani trwogą 
przed zamacham oficerowie rosyjscy mogą 
przecież z każdym postąpić tak. jak z temi ło
dziami. — „ J e d y n ą  w y s t a r c z a j ą c ą  s a 
t y s f a k c j ą ,  j a k ą  c a r  d a ć  m o ż e  — pi
sze inny dziennik — b y ł o b y ,  a b y  o d w o 
ł a ł  t ę  „bandę okrętów**, n i e z d a t n ą  do 
r k c y i  w o j e n n e j ,  a j e j  o f i c e r ó w  od
d a ł  pod eąd wojenny**.

Już powróciły.
Lsndyn Z Kopenhagi dommzą, że Lilka o- 

krętów floty baitycKiej już wróciło z powodu 
uszk idzen. jakio poniosły w drodze. Między in- 

wrócił do Kopenhagi i pozostanie tam 
naprawy. Przez czas dłuższy okręt do ła- 

„Jermak**.

nen: 
celem 
mania lodów

Nowy komendant korpusu. 
Petersburg Komendant 21 dywizyi piechot 

generał Rieswi został zamianowany komendi o- 
tem 19 korpusu armii.

Ruchawka w Chinach.
Londyn. „Daily Telegraph** donosi z Pekinu

Sytuacya w Chinach jest obecn.e gorszą, niż 
w r. 19JO Żywą agitacyę przeciwko c u d z o 
z i e m c o m  rozwijają rozmaite tajne stowarzy
szenia. W  wielu okręgach na południu i półno
cy występują s i l n i e  u z b r o j o n e  o d d z i a ł y  
pod dowództwem wykluczonych z armii ofice
rów.

■ar

TePŁCZM i telegralis 
wiadomości „N. Reformy**

z dnia 24 października.

Straty rosyjskie.
Petersburg. Rosyjska Agencya telegraficzna 

donosi z Charbine z dma b. m-; dnia 6 
b. m. przewieziono w kierunicn nółDJcnym około
26.000 rannych Roeyan

Tokio. (Urzędownie). Marszałek Ojama donosi 
o wyniku uochodzeń, prowadzonych do dnia 22 
«• m. co  do s t i a t ,  p o n i e s i o r y c h  p r z e z  
R o s y  a n  „ b i t w i e  n a d  S z a c h o :  Jjęlo do 
niewoli około 500 ludzi, znaleziono 10.550 tru 
pa w zdobyto około 45 dział 0 2 0  granatów, 
5474 karaimów i wielkie ispasy prochu. Za
bitych Rosjan pochowano z h c n n r a r a i  woj- 
skowem Straty Rosyat ogółem oceniają na
60.000 ludzi. Dochodzenia prowadzi daleh 

Berlin. Z Mukdenu donoszą że po dokładnem
obliczeniu stwierdzono żfi obustronne straty 
w walkach nad rzeką Szacho wynoszą 80.000 
ludzi, z których większa część p r z y p a d a  n a  
R o s y a n.

kałcki, haisyfiski. olbnpolski i jampolski. 
W gubernii c z e r n i  i o w s k i e j  powiaty ^
afew W «tflaC^°Ws^’’ ferdlewiecki, nowogrodzko 
siewierski, nowozybkowski i saruski. W gnber-
nii b e s a r a b s k i e j  powiat chocimski

mobilizacji rozkazano 
wazac dzień 10 (23) października.

n*

(Telegramy „N. Reformy** 2 24 października.) 
Vlgo. Przybyło tu 5 okiętów niemieckich

Kupa gruzów-
Londyn. Wedle nadeszłyr,h tutaj wiadomości, 

Port Artura p. zeaątawia kupę gruzów Tylk<’
główne forty dadzą się jeszcze utrzymać. L i
czba żołnierzy załogi stale się zmniejsza.

jestęglem. Eskadra bałtycka oczekiwaną 
7. l oncem bieżącego tygodnia.

Sytuacya na hnii bojowej.
Londyn. Korespondent biura Reutera przy 

wschodniej armii rosyjskiej donosi z Szenking 
22 b. m.: Ooie nieprzyjacielskie armie stoją 

naprzeciw siebie bezczynni* Rosyanie za_ęl’ 
•onowme P a u n p u d z a .  Japończycy zajmują 
pUskowzgórze, które się obniża w kierunku 
dz^Cłl°- Utarczki straży przednich zachodzą co- 
rabinfi'0’ czaPU czasu słychać strzały ka- 
gólD‘! czasami a r m a t n i e ,  gdy poszcze- 
s z c z e n k  s*ę ostrzeliwają. Generał Mi-
dzie dwołtowna d,nia b' m' na ' acho" 
t  y m k i e - u 11  ”tarczk9- Rosyanie r  o b i ą w
miano tam zabrać aU - t bJV  ^  s ł 5 f h a ^ ' )  
że kroki n i e p r z y j a c f f i ^ S r i t e i  S\  ZDakl- 
nowo ooAjęte. R syanie, w^ ót<£  na

chłodne. O g ó l n e  s t r a t y  r o Syj . s k i e  T b l  
t w i e  n a d  k-ho o c e n i a j ą  na 4 5 .0 0 0  
ludzi w tem 10 000 zabitych.

1 oklO. Armie K u r p a t k i n a  i O j a m y  sto
la f r o n t a m i  n a p r z e ć . w  s i e b i e ,  nie 
nr7VBtenuią jednak d0 dtaku- Wedłn»  sprawo- 
E i a  z ia^ńsk iej głównej kwatery z dnia 
2‘" nieli R osyanie z g r o m a d z i ć  w i e l k i e  
s i ł y  n a p r z e c i w  j a p o ń s k i e g o  p . a w e -
g o s k r z y d ł a  móvtią Jaleh zeb 'ało S1Q 
20.000 Rosyai" ioło K a r t r i l i n .  Nienrzy^a- 
ciel o s t r z e l i w a  od c z a * u  do c 2 a * t

Pierwsze „zwycięstwo^ Aoty bałtyckiej.
Londyn. Telegram zHull donosi, żu '■osyjska 

Jota najechała na dwie jarki rybackie z Huil
jatnr |a je: rybaków zgięło  Jak  mówią,

rosyjskie okręły s t r z e l a ł y  do ł o d z i  
b a c k i c b .  Kapit&L angielski zginął.

"dyn . W czoraj wieczór przybyłe do Hull 
‘ilka łodzi rybackich . Rybacy opow iadają, źe 

W nocy Z p ią tk a  na sobotę 1 o e y je k a  f lo t a  b a ł-  
t y c l  a  o t w o r z y ła  n a  nich ogieó, p rz v c z e m  dwie 
ło d z ie  z o s t a ły  z it o p ie n e . Dwie o so b y  za b ite , a 
k ilk a  ra n n y c h .

Londyn. Właściciele okrętów rybacki jh w Hull 
zwrócili się do nrzędu zagr i admi ialicyi z za- 
wiauomieniem o n a p a d z i e  f l o t y  b a ł t y 
c k i e j .  Pierwszy oddział floty rosyjskiej prze
jechał w pobliżu łodzi rjbi*ck- h w n Dcy z d. 
21 ia  22. Reszta eskadry, która później je- 
chała, skierowała na nio s^ e reflektory i o* 
t w o r z y ł a  r ó w n c c z e ś n ' ®  n a  o i e  ogień. 
Łódź rybacka „Crana** zatonęła 'iwroki jej ka
pitana i pierwszego oficera, k t ó r e m u  po
c i s k  o d e r w a ł  g ł o w ę ,  P J / e w i e z i o n o  
do H ni l .  Na yokładzie okrętów angielskich 
z n a j d u j e  s i ę  j e s z t  z e, .z “ a .CŁ ” a 
r a n n y c h .  Łodzie „Monl’ine 1 
znalj n i e l k i c h  n s z k o d . 2 łnHź
syjskiego. Obawiają 
rybacka wraz z całą załoflA. zaTonęła

l ontyn O napadzie r o ^ k i e j  floty wojen
nej na angielskie łodzie rybackie donoszą je
szcze następniące szczegóły- Łodzie te, których 
było 150, uczyrs iły zad‘)ść wszystkim przepisom 
międzynarodowym miedzy innemi wywiesiły na 
noe światło zielone, oznaczają?® ryoaków mor
skich. Pierwsze dywizya rosyjska, orzy której 
znajdywał się admirał Rozdiestwicński, plZ6. 
płynęła też obok nich s p o k o jn i ”  ćrnga nato
miast rozpoczęła do nich nagi?, bu poprzednie
go oznajmienia łub ostrzeżenia, gwałtowny 0- 
gień, który trwał pół godzin Noc była jasna, 
ewentualne nieporozumienie uważać więc trze
ba za wykluczone. Pocisk, 'nsj ,;kie zatopiły 
ogółem wielkie 4 łodzie, z których załogi uto
nęło czterech rybaków 29 innych odniosło 
ranj

Wiedeń. Poncya tutejsza otrzvmała z Mona
chium telegraficzną wiadomość, iż w mieszkaniu 
Berty Beichbncher znaleziono zostawione przez 
jej brata 29.000 koron. W ten sposót znalezio
no całą kwotę zdefraudowana z wyjątkiem około 
10.000 koron. Defraudanta Jennera odstawiono 
wczorai wraz z wspólnikami do sądu krajowego

Wyrok trybunału.
Wiedeń. W uzasadnienia wyroku Trytmnał 

administracyjny w sprawie szkóf czeskim 
w Wiedniu powiedziano, że ludność cze-ke nie 
jest w \U ed jm  ani w A a stry i Dolnej stale 
osiadłą, a język czesk. me jest językiem kra
jowym (landesiiblich), lażrlenie tedy, jakoby 
zakaz niedozwoienia na otwarcie szkół sisskicb 
w Wiedniu naruszał ustawę o równouprawnie
nie ludności, nie jest uzasadnionem.

Manifestacye za ppwszechnem glosowa
niem.

Wiedeń. Wczoraj odbyły się w P r a d z e ,  
B e r n i e ,  B u d z i e j o w i c a c b  L w o w i e  i 
C i e p l i c a c h  soc.-dem. demonstracje n» rzecz 
p o w s z e c h n e g o  p r a w a  g ł o s o w a n i a .  — 
Uczestnicy odbyli wszędzie zgromadzenia, po
czem spacerowali po ulicach- śp.ewjjąc pieśń 
robotniczą i wznosząc okrzyki na rzecz powsze
chnego prawa głosowania. N ie  p r z y s z ł o  ui- 
g d z i e  do s z c z e g ó l n i e j s z y c h  z a j ś ć .

Lwów. Party™ soeyalno-demokratyczna urzą
dziła tu wczoraj t r z y z g i o m a d z e n j a  n a  
r z e c z  p o w s z e c h n e g o  p r a w a  g ł o s o w a 
ni a ,  a następnie pochod demonstracyjny przez 
miasto przyczem śpiewane pieśń robotniczą.

Budapeszt. Z Z a g r z e b i a  donoszą, że wsku
tek z a k a z u  p r z e z  p o l i c y ę  odbycia zgro
madzenia nrządzili tar w;zor£j s o c j a l i s t y 
c z n i  robotnicy p o c h ó d  d e m o n s t r a c y j 
n y  nt  r z e c z  p o w s z e c h n e g o  p r a w a  
^ ł o s o w “ ui a .  Poiicya wkroczyła i rozprószy- 

ry - ła demonstrantów, przyczem k i U n  a r e s z t o 
wa ł a .

Urodziny Luegera.
Wiedeń Dziś wśród zupełnego w mieście spo

koju odbywa się w ratuszu akt składania ży-

Rady miejskiej 1 literatowi F a ł b o r t o w i  ze
słanemu do Irkucka, L a w i r i n o w i c z o w i  1 
W o r o o i e w c w i  zesłanym do Archangielska 
i adwokatowi W o l k e n s t e i n u w i ,  zesłanemu 
do Ołońca.

I
Urzędowe mowy.

Tiyoli. Były podsekretarz stanu spraw zagra
nicznych, B a c c e l i ,  wygłosił wczoraj przed 
wyborcami mowę, w której omawiając politykę 
zagraniczna wyraził zadowolenie z powodu o d- 
n o w i e n i a  t r ó j  p r z y m i e r z a  i oświadczył, 
że n i e u f o ś ć  w o b e c  A u s t r o - W ę g i e r  
w i e s z c i e  z n i k n i e .

Nowy senator.
St Etlenne. W miejsce Wałdecka-Rousseau 

został senatorem wybrany progresista deput 
A u d i f f r e d .
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:Bomba w Barcelonie.

Barcelona. E k s p l o d o w a i a t n  b o m b a ,  
z r z ą d z a j ą c  w i e l k i e  s z k o d y  w w i e l u  f  
d o m a c h .  Sprawca nieznany. Polioya a^eszto- c 
wała porty era domu, należącegc dc „Z w 1 ą z- ^ 
k u  s l n d y ó w  s o c y a l n y c b * * ,  imieniem Ja j-  ^ 
me P  a r  r  a u. W stowarzyszeniu tem wygłasza- 
no anarchistyczne odczytj.

Zagrożony cnolerą
Petersburg. Według wiadomości 

okręg doński uznano za zagrożony 
lerę.

Rostowa. £z
przez cho-

Odpowiedzialnj redaktor i wydawca 

Michał Konopiński.

(Artykoty
F A  D E N Ł A 3 I E .  «-

tym  d z ia le  nie nochodra o a ,* 1
Redakcyi). _

Krajowy Związek przemysłowy
we Lwowie, ulica Chorążczyzna, 17, potrzebuje 

większe; ilości

ł o z i n y
w dostawach wagonowych: sab i iminalis, pnr- 
purea i amigdaiina. Ubiee-ający się o 
wy zechcą zgłosić się zaraz pod 

adresem.

C►

te dosta- 
powvższym 

3003 1 2

H
£

P. T. uczestników zjazdu na uroczystość od
słonięcia pomnika Adama Mickiewicza we Lwo
wie w dniu 30 b. m. zapraszamy Dardzo uprzej
mie do zwiedzenia Bazaru krajowego we Lwo
wie (hotel Georgea). 2963 1

Zarząd Bazaru krajowego we Lwowie

Y
C
£»-►c

Zaltłaó dentyjjtyczno- tecŁniczny J . FISCHERA
w Krakowie, ulica Grodzka, 60,

c
Y
£wykonuje punktualnie według najnowszej meto- 1- 

dy po przystęprych cenach wszelkie w zakres 5 
ten wchodźące roboty. 2884 4 10 £

się w ratuszu akt składania 
czeń drowi L u e g e r  i w i  nrzez deputacye 
Między innemi przybyły także depntacyo' kilku 
miast anstryackich.

Z powodu wczorajszych demonstracji aresz
towano ogółem 26 osób,

S z k  o ł a  T a ń c o i r

Z. W IT K A Y  i 5X 1
Rynek, 24, vis a vis oowachu.

Zgłoszenia przyjmuje każdego czasu.

D o  F a n a  J u l iu & z a  S c h a u m a n n a ,  
aptekarza w Stockerau

Proszę o łaskawe dalszo przyełanie mi dwa pu
dełek soli żołądkowej, jak dawmej. Z jej skutku £  
jestem bardzo ztdowolony Z poważaniem £

Józef Pavlovlć. *“ 
Sanskimost (Boinia) 16 wrz-śnia 189&-

Dostać można u wyrabiającego kraj. apteka- p 
rza Juliusza Schaumanna w Stockerau, r" 
w każdej znaezniejssej apt«ce kraju f sagranicr. 
Cena 1 kor 60 hal. za pudełko. Wysyła się co 
najmniej 2 pudełka. 463 4 4

o -ai  —

Wzburzenie opinii w Anylij.
Londyn. Wieści o nap* r‘\Q rosyjskich oKrę- 

tów wojennych na angi^k.1® lodzie rybackie 
wywołała w całej Anglii m e  b y w a ł o  obu-  
r z e n i e .  Fanuje przypuszczenie, że admirał ro
syjski obawiał się wi'doczni 3, iż na łodziach 
angielskich znajdować się mogą emisarynsze 
japońscy z minam’ podwouiieiiii i że z ich stro- 
uy grożą flocie rosyjskiej zamachy. W [inny 
8j >sób tego jej ataku na bezbronnych, spokoj- 
V‘Va rybakdw wytłomaczyć sobie nie można.

den i  poważnych dzienników angielskich na
zywa zajście to niesłychanym międzynarodo
wym skand™ em, za który cały świat pcwirien 
pociągnąć Rosyę do odpowiedzialności. Odiąd 
bowiem ż a d e n  o k r ę t  j a k i e j k o l w i e k  
n a r o d o w o ś c i ,  k t ó r y  z n a j d z i e  s i e  w

Lioinon iracye przeciwko Lucgorowi.
Wiedeń. Przed ratuszem na Ringstrasse ze

brali się wczoraj socyaliści na spacer demon
stracyjny przeciw Lnegerowi. Tysięczry tłum 
przechadzał się między godziną 4 a 3/ i7- Wszy
stkie u l i c e ,  do  r a t u s z a  p r o w a d z ą c e ,  
z a m k n ę ł a  p o i i c y a  k o r d o n a m i .  Wśród 
kordonów policyjnych zebrało się kSf l k j i se t  
z w o l e n n i k ó w  p a r t y i c h r z e ś c i j a ń b k o -  
s o c j a ł n e j .  Socjaliści wznosili nieustanni 
okrzyki: „ P f n i  T n e g e r .  w i w a t  hołota** 
i śpiewali pieśń robotniczą, oraz od czasu do 
czasu rozwijali c z e r w o n e  c h o r ą g i e w k i ,  
które jednak poiicya ratychmiast usuwała. Na 
okrzyki socvalistów odpowiadali antisemic o- 
krzykam na cześć Luegera i śpiewali hymn 
państwowy Około 100 socjalistom udało się 
przedrzeć kordou policyjny, poczem p r z y s z ł o  
do  b ó j e k ,  ale poiicya rychło o b i e  s t r o n y  
r o z d z i e l i ł a .  O godzinie s/47 wieczór miała 
Ringstrasse jnż zwykły wygląd. Ogółem a r e ‘ 
s i ł o w a n o  17 osób.  Zresztą me przyszło do
żadnych poważniejszych zajść.

Wiedeń Wczorajsza demonstracya socjali
styczna "skończyła się łarzliwym epizodem 
na Mariabilfstrasse**. 'Trupa jej nczr^Tuków, 
wracając z Fingstrasse zLCzep.ła policyanta. 
c irdy ten schronił się przed mą do bramy 
znajdujących się tam k o s z a r  usiłował; wta. - 

! zu nim. Wówczas dyżurny porucznik we- 
% ił odwarh koszarowy i rozkazać mn roz- 
pędzić napastników bagnetami, co się też stało.

Zamach dynamitowy.
B ia ły s to k . Dnia 19 b. m. wieczorem przybył 

20-ietni może człowiek, jak się zdaje, robotnik, 
do komisaryatn tutejszej policyi i rzucił uo lo
kalu bombę. Powstał wybuch, który zabił na 
miejscu sDrawcę zamachu. Trzech urzędników 
i dwu osoby prywatne ranione ciężko, i eden 
urzędnik lekko. Kancelaryą zburzona, sąsiednie 
domy uszkodzone.

D r A l f red  M erz
lekarz chorób dzieci

Kolejowa Nr 8 —  powiócił.

Kursa telegraficzne.

Zezwolenie na powrót.
■ jtereburg. Niektóre dzienniki donoszą, że 

imniktar spraw w e w n ę trz n y c h  pozwolił na po 
wrót d o Petersburga wydalonym zeszłego rokn 
do zjeźdżie tochnitów, a nuanowici*: ogonkowi

S * " ’ . a . t Pry1 CdS rgolk,^ k ł r . u  kredyt wag, 669 - .  
A kcje węgierskiego Sskłsaa k ie d y w ^ u  . 78* 26 okeye 
Angl. bsakt IBS--. Alwye Dmonbanfcu 44. Ak^ye

•todeT^nkt 45S -50. Ai^ye E*nkT«eifiu  W . ■- Ąkoye 
‘-der rAa. t 866 - .  A kcje GsUcy]sKleK<> Bsnkn h.pote- 

ooe t:o  645 - .  Akoye kolei pM..tw5wyct «5 60. Akcye 
kolei południowej 86 SŁ. ‘koye kol A E lbetha 418 60. 
Akoye kolei półi oonej 6 70' -. Akoys kolei czerniuwie- 
ckiej 679"—. Akoye Alpinj 484 80 Akoy» R im s M uranyl 
629-- . Akoye P r u ł  1 o w s r ry t t^ ł  -elarnego 2423 
Akoyi Fsbryki broni B27-—. Ak ye Tureckie tytoniowa 
840 60. Akoy< Gslicyjskiegc Ksrpsokiego Tnw artyetw s 
naftowego 1M 8 - .  Obligwye węgierskie indem -haev ine  
97 76. R mi.jowu 99 90 F.er ta koronowa **" yack-
98'90. Rent* koronowa sęgierska 97 95, 56 i Listy
Towarsystwi k red jio r ego ziem&Heero 99-4 /  u s ty
Banku h ip teesnego  9 8 '-  4 ' i A  l i s t y  Bank “hipote- 
csnego 10170. 6"/, aJ*v  hipo„eoinego 119'—.
D/o L iitj Bankn krajowego 9& 30 41/^ ,  Ligt, B nrkn
krajowego 1OI 8O 6 /. komunalne obligaoye Banki kra 
jowego 103-86. *. k ^ ^ J J S h e  obllgacye propintoyjne 
99-8( 4%_«alioyp.k. Iw iycska k ra . rw* ,  1896 r. 99-50.

-  •«**•13 50
s ła b -^ 6’ ^  J° 5 *POkoin7- Spirytus 61 4 0 - 6 9  -

K

c

Cennik Izby handlowe] I pn»my»łoweJ 
w Krakowie

* “4 pai.ixsien.iki 6od*. 1 w połndnib.)

I. Waluty.RnKi« _ . i- waiuiy. P 5̂ c6
h P*pie»owe -  . . . . . .  958 -5

niemieokn 117 80
{ /“ f.P ap i- o w e ........................ . 9L -

tofrańkuwki w słocie...................19 'S

264 26 —
117 70 

9f 60 
19 12

II. Listy zastawns.
4s/e Listy sasxawna pren.. Banku hipol. 111
i 1/**/. T.łBHr l u ł u m *  ftuTikn hiłkntftr.en. 101 60

99 50 
99 -

/**/« Ldśiy sastaw ne Banku hipotecec. 1 >*
4®/0 t, . M 9 t 7d
4*/,•/(, Listy saatawne Ranki, krajowego 101 25 
4•/, iJ s ty  sastaw ne Banki krajoweg" •
4*/. Listy saat gal. Tow. kred. liem. n, jok.
4», 41I-.stB.
i«/ .  56-letn.* / • »  M li -ł * *

Ili. Oblijuoye I pożyć*1- 
ŁV, Galicyjskie obligacyi propinaoyjne 91 30 
4*/» Potyoiki krajowa i  r. 1898 - . W —
5 */ Potyoaka m iastr Lwows v 5^
4«/,*/. Ponyoiki miast* L w r "  a . . . , lo; 25 
4•/ Obligaoye komunalne B ant.- k r*’, . 102 5u 
4*/ •/ ,biigaoye u m u n . Banku k ra j. . 101 60 
4V. Obligacye kolejsw^ 98 iO

113 — 
10? 50 
89 75 

'0 2  25 
99 75 

100 —

100 -

100 30 
100 —  

97 «0 
102 85 
106 10 
iui 60 
99 26

Clc

*
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Za d lgzi' i. p

Emilii z Erazmusów Nowakcwej
i syna Jej

Józefa Klemensa
odprnwic-ną zostan;e we wtorek 26 b. m. 
o g. 8 rano w kościele 0 0  Franciszkanów

M sza św ię ta  ż a ło b n a
na którą P. T PuMiczność zaprasza 
3005 Rodzina.

Młody człowiek
który pracowat jako kierownik adm inistracyi 
pisma większego, poszukuje zajęcia inkasenta. 

Na żądanie złoży 400 koron.
Zgb zenia pod ao® ^ przyjmuje A dm inistra- 

cya „N. Retormy“. 2997 1 2

Dla emerytów
Skład komisowy je s t d o  o b j ę c i a  za służe
niem 600 złr. — S . SI. 30<» poste restante 

K r a b ó w .  2998 1 9

Magister farmacji
win .yi lub r większym mieście od Igo listo- 

Adres Ś. K. Drcguerye Hanakapada.
Kraków. 2499 1 4

Niejaki J a n  B . l t o n i , urodzony 
w roku 1 8 3 4 . wedle podania Wiktoryi 
Bettoni służył w roku 1863 jako pod- 
pnraczE’^ przy wojsku anstryackiem 
w oddziaie pionierów, w dniu jednak 
wybucha powstania polanego w tymże 
roku opuścił szeregi wojska anstrya- 
ckicgo i poszedł do powstania, w któ- 
rem czynny brał udział. Tenże Jan 
Beitom wedle opowiadania nie żyjące
go już Franciszka Stankiewicza z Prze
ciszowa, miał npaść na ziemie w ja
kiejś potyczce, ugodzony pociskiem nie
przyjacielskim.

Ktoby miał jakakolwiek wiadomość 
o życiu * miejscu pobyta tegoż Jan i 
Betioniego, zechce o tem donieść pod
pinanemu, jako mianowanemu dekre
tem c, k. Sądu obwodowego w W ado
wicach z dnia 17 września 1904 Lcz. 
T. lJ/4 kuratorowi nieznanego z miej
sca pobytu Jana Bettomego.

r>r A tlan t Dołkotcski 
a*8* i * adwokat w Zatorze

Realność
budynek szkolny, wraz z zabudowaniami 
gospoda rczemi i ogrodem w Łobzowie 
jest d o  a p r z ^ d a n la .  Bliższa wiado
mość w Zarządzie szkolnym w Łobzowie 

2810 6 6

Drzewka i Krzewy
ow ocowe i ozdobna

najlepsze, stosunkowo najtańsze, poleca 
JULIAN br. BRUNICKJ 

P O D H O R C E  o b o k  S T R Y J A

399? Cennki na żądanie darmo, i 10

Nowo założona

wysyła codziennie świeże desarowe, wy
borne m a s ł o  na zamówienie od
wrotną pocztą. Cena za 1 kg. z opa
kowaniem loco IroDczyce 2 kor. 5u h.

2988 1 10

Porębski £ Zimler
w Krakowie, Rynek L. 8.

Magazyn towarow 
drobiazgowych

i przyborow do krawieczyzny
polecają S990 l u

Nowości w,ych“

Płótna
na bielizną i na wsypy, Szy**tyngi, Dymki, 
Bieliznę damską i męską gotową i na 
zamówienia, Pończochy, skarpetki itp.

poleca po najniższych cenach
Stanisław  H eski

Kiaków, ul. Floryanska 37-
2414 9 12

<(

J?

w sklepia
28 i 4 5 O

j e s t  d o  n a b y c i a
optyczn v rn

L. Tomaszkiewicza
w Krakowie, ul. Floryanska 2.

Bogato zaopatrzony
Majazp ubiorów mptiei • dźiecipcycb
jak«tez ,'tttpr, paltot, wszelkich ^brasl dla Pa 
nów Studentów łtp , poleca P  T. Publiczności 
na zezon jeiienny i zinmwy po bardzo niskich 

cenach
W ojciech Sejmej

ul. S to la r s k a  0. 2756 7 0

r  i % i  « * i ‘ o  12 la t isłn t0h c a , z na^epszą 
L U R I C r U l d  k lientelą, z kom ortem urzą
dzona z dużymi zapasam 1 z puwodu stosunków 
rodzinnych do nristąnlenii inteligentnej osobie 
n a  korzystnych spłatach. Adres w A dm inistracji 
„Sowej Reformy1* pod 2962. 1 6 -

M E R A H1
PENSYONAT POLSKI

Orowej Maryi Dobrowolskiej
urządzony według wszelkich wymo
gów hygieny. Kuchnia wyborowa 
polsko-francuska. Ceny od 7 do 9 kor. 

3926 2 3

Miód pszczelny
kę, kuracyjLo-dezeroiry, bez żadnych domie 
izek, n y iy ła  w blazzarkach po 6 kg. z pasiek 
własnycn, jo i  z ap*itą pacrty za 7 korae (po 
powołanin się na to ogłozzenfe) Zarząd Dab«- 
zi«msklch I pa: la* 7ygmunta Lltyśskle(,j w "Si 
mikewcaoh, paeri* Sieniksw ot. 9909 6 30

Rutynowany
b a r h s l t e r  I k o r e s p o n d e t r t  z je
zy k ie m  p o lsk im  i n ie m ie c k im , z  p ię tn a 
stoletnią praktyką, .piszący biegle na 
maszynie, lat 33, katolik, poszukuje 
posady zaraz lub od Igo listopada. — 
Zgłoszenia pod ,.K u ty n a * *  poste re

stante K r a i k ó w .  2893 3 3

wtorek 26 FfA anm ukt 1

M O N O P O L  A

H E R B A T A  Z  R A C Z K Ą  9
Z powodu kilkakrotnych naśladowań moje. m arki ochronnej „Rąozka" powodowany zostałenr 
zmienić dotychc.as p .afc.ykowaną obwódkę na paczkach z herbatą n r  obwódkę więcej w oczy 
wpadającą w koloiach jaskr*: ?ycb c.erw mym i niebieskim, na której drebnlejs-ym  diakiem  
pow tarzają się „Monopol*, „Łączka** i moia firma. P r o s z ę  w ię c  w i i l n ie  Sz. Dubliczności 

zwracać bacznie uwagę n a  n o w a  b a n d e r o l ę  i tylko tak ą  herDatę przyjmować.
Prowadziłem z naśladującem i moją markę procesy i osiągnąłem ten  wynik, ze jednegn z nich 
sądownie skazano na  areszt, w danym ra*ie grzywnę i na zwrot kosztuw projesu (przeszło 
20:iO koron) Je«tto chybi najlepszym dowodem, jak  sie nionczciwie »onknrencya chw yta 
mojej marki podająo podobnie pakowane herbaty zn moje, które dzięki popsreim Szanownej 

Publiczności zyskały jnż zasłużone uznanie i wzięcie.

h e r b a t  i  n i n

JULIUSZA GROSSEGO
w  K r a k o n l * »  I t y u e k .  P s ł a c  S p l k k i .  9ń«7 7 o

N S M N M U M  » — W s W S f W — r e t a w — <

j jtygicaa wło^w. SitaRpooitig ?etro!e. 11
Ktżdjt z Pań może dokładniej i prędzej zmyć witosy

W dziesięcin m inutach wysychają Włosy nie plączą sie U łatw ia trwały spesób fry
zowania. ZapoDioga wypadania i rozdirajanio włosów. Pozostawia przyjem ny zapach.

Prospekty na żądanie. 2767 1.0 JO ^

Hartownie WISKIDASEMI Salon fmwsli, KRAKÓW, Plac Maryacti. j

250 koron miesięcznie stałej płacy
i oprócz tego prowizję ofiaruj** osooom inteligentnym i uczciwym, które chcą 
objąć zastępstwo bardzo korzjstno ńa przedmiot nadzwyczaj pokupny, gotówki 

nie potrzeba, ani doświadczenia fachowego. Szczegóły bezpłatnie. 
Zgłu»zen*a pod 2 9 9 4  przyjmuje i przesyła dalej Administracya „Nowej

Reformy 2994 i  s

ZALECONA PRZEZ TOWARZYSTWO LEK A RSK IE  KRAKOW SKIE

'W o d a  S c l ł o r s f h
wyrobu naszego Zakładu kfc ycznego wód mineralnych sztucznych, będą

cego pod kontrolą komfsyi przemysłowej Towarzystwa ielcarsklego. 
używaną bywa w katara ' h phic i oskrzeli, w ogóle przeciw kaszlowi

z dootym skutkiem.
C e n c t  f l a o ^ i  s b  R p a k o w i a  AG o t , .

Do nabycia w aptekach i droemeryach, skład dla Lwowa w aptece 
i. Wewlórskisge

flg 31 o K . R ż ą c a  i C h m u r s k i  w  K r a k o w i e .

• • • • • • • • «  ♦ W e - i w M  a a 4 * H 9 6 » M « > « » M «  # « S

1
Magazyn mebli 

Zakład tapicersko - dekoracy jny
pod firmą

na sezon

jesienny i zimowy.

Kojarzenie małżeństw.
Z powodu stosnnków rodsinnych radabvm wyjść 
za mąz poza W ęgr ami. Jestem  wdową oez- 
dzietn k, chrześc., mam la t 25, posiadam 300,000 
koron Powabnie rzecz biorącym udzielę e so
bie bliższych szczegółów poa warunkiem dy
skrecji. Zgłoszenia tylko w języku ni nockim  
pod „ F a m i l i e n g lu c k - *  poste rest. A r a d .

Anonimy nie m a]ą celo. 8000

Zakład wodoleczniczy 
Ora Chramca

W ZAKOPANEM
o t w a r t y  c a ł y  r o k .

Centram i ogrzani*, Kanaiizaeya. Wo
dociąg. Światło elektryczne. Nowo nrzą- 

° u . łazienki. —  O d  8  koron dziennie 
* ®ir*jrotuiem. — Pro«peKta na

żądaijtie. 3772 89 ąs

H e r b a t a
tnak 2713 9 e

Globus
przewyższa swą delikatnością, aroma- 
tycznośrią i mocnością wszystkie inne, 
a  szczególnie rosyjskie herbaty.

Dyplom honorowy n t wyst. w Krakowie r. 1901.

PELERYNY
Zakopańskie i Tyrolskie

damskie i męskie od deszczu 
i zwykłe po złr 7 50 :  :

oraz na składzie: 1977 16 O
SERDACZKI, KOZTJSZKI damskie, pięsk>e 
i dziecięce GryKinalne ZAKGPAN3KIE 
■1ABAŁ0WSKI, Zuaw ki, ti łan k .. K ryni
czank i, W ęgierki, Sokm anki K osciuss- 
kow sk ie , R t razye, C zapki i  P a sk i k ra - 
kow sk e, G uńk i i K apelusze góra lsk ie , 

wszystko wyroba wissnege, poleca

W. SZNAJDROWICZ
w Krakowie, Rynek Linia A-B L 45 I piętro 

nad apteką pod „Białym Orłem.

S T A N IS Ł A W  ST A C H U W SR !
t »  K ra k a m ie , jń < V  u l. S ław kow sk ie j t. 1,

poleca swój obficie zaopatrzony Magazyn w mebl* etylów# i ftntazyjn* dc 
salonów, sypielń i pokoi ja d a ln y c h ,  portyery, firanki, dywany łóżka żelazna, 
materace, wkłady do łóżek, kołdry, pledy do podróży, poduszki, makaty fran

cuskie, story do okien i wszelkie inne przybory dekoracyjne. 
Podejmuje się wszelkich urząazeó apartamentów od najwykwintniejszych do 

j zupełnie skromnych umeblowań, Jakoteż przerabiania i pokrywi lia mebli, 
materaców, zaaładanla Dranek, dywanów, tapetowania, jakoteż i wszelkich

innych dekoracyj. 2«99 fi 10

C A PILLA TO H
jedyny pewnie i natychm iast działający środek 

na porost włosów i konserwujący włosy.

P o n i l l o l n  3®8t nietylko środkiem pię-
1 i U l l I c t L  S kności, ale także jedynym 

środkiem leczącym choroby skórne! oży 
wiającym cebulki » łosowe.

O a n i l l a + n r  i est uie(iośeignionjm  i 5«ezą
U C U i l i d l U i  cym środkiem przeciw łysi- 

sinie, jak o t.ż  wcgóle przeciw wszelkim 
cborooom skóruym

P o n i l la łn r  i**1 środklem wywoiojąrym
w d l J I I I O t U I  bujny, gęsty porost wl ,«6w 

i zapobiegający ich wypadaniu. Usnwe 
przy pierwszem nżyciu natychm iast łu 
pież, wynadanie włosów i daje im pier
wotną naturalną barwę, f a j e  panom 
cudowne wąsy i brodę. 2948 1 10

P a n i l ł a + n p  i 08t do '-b y c '*  w oryginał- 
„ | M M C  me napełn:onych flaszkach,

zaopatrzonych m arką ochronną f 5 k o r. 
po nadesłaniu należytoici lab za zaliczką.

Skład główny: Arothok* tum  „Komg eon
U ngarn1*, Bndapest, Marokkanergasse 2

Wyłączny skład ni Baocyę i Bukowinę* Zygm unt
E ncker ipteka pod „Złotym orłem1* we Lwowie

CuHrowtti? i Itafistrya 
w ?rz«wor5H«

r o z p o c z ę ł a  j u ż  t e g o r o c z n ą  k a m 

p a n i ę ,  a  p o w i ę k s * y W d Z y  z n a c z n i e  

p r o d u k c y ę  i  o p r o w a d z i w s z y  w y 

r ó b  k o s t e k  k r y s t a l i c z n y c h ,  j e s t  

w  s t a n i e  z a o p a t r z y ć  r y n e k

w cnHitt falowany wybo
rowej ja(o$ci we wazetHicb 

oatunHacii.

< ;> --------------------------- — -------------- -------------------- a  $
Zakład orlopedyi, mas&ażu i gimnastyki ®

leczniczej '
O  p-zrimajo da leczenia chorych ze zooczeniami w bndowt« euża, arae v )
(!) z odpowiednimi chorobami wewnętrznymi. (!)
(N W yrabia gorsety, oraz inne przyrządy ortopedyczne.
. a  Dla zamiejscowych, potrzebujących leczenia ortopedycznego, peneyonat 
J|T  K r a k ó w ,  u l .  S ^ p i t & k n a  1 7 .  a s s i  7

i i o o e o o G G O o o o o o o o o o c  o o e e e o e o t

XXXXXXX>^XX>
I f l e c z y i ł a w  b r .  P i n i u r k i .

ż u b i e t o .  — Hinrj. (Stkice z życie wiejskiego).

N a k 2 a d  k s i ę g a r n i  H .  A l t e n b e r g a  w e  L w o w i e .
Gana ag^amplarza k o r .  4*—, z przesylkr. ,o p u k a  polecona) k « r .  4 -M .

D o  a a b y r i a  w o  r n y s t k i i l i  k s i ę i a r a l a s h .  2Ś8P i  6

• ^ X X X > C K X X x ; X X X X X X X X X X X X X X X X x ;

Zakład śv. Józefa Szkołę kroju i szycia
dla osieroconych chłopców

w  K r a k o w ie ,  u l .  K a r m e l i c k a  6'6‘ 
poleca na aezon jesienny: 

Szczepy owocowe w  doborowych g a 
tunkach; krzewy owocowe i ozdobno. 
Wielki wybór roślin doniczkowych, palm 
wszelkiego rodzaju; sześć par Wawrzy
nów ogromnych rozmiarów po naaer 
imiarkowauej cenie. Cebulki byacyi- 
tów po cenie 20, 25 i 30 b; do zadze- 
nia w grnncie 16 h za sztukę; tulipa
nów po 10, 12 i 16 h za sztukę. Kłę- 
cze konwalii, których mieć będzńmy 
do 80.000 sztuk; do pędzenii. 20 kor., 
sai do posadzenia w gruncie 5 koron 

za 1000 Sztuk. 3764 8 o 
Cennik na żądanie przesył* *i^ o rła tne.

i
e. a

L  TOMASZKIEWICZ
• e t y k  w k r a k a n i e ,  

przy ni- rieryanaklai 2. h o t Drszt 
p< lic a  okmlary, l i k i e r y ,  lerastk i, 
har, « ietrj »«rmovn»try, arsądza 
ltw onki slsE tr talefony, gro*o  
hrsmy, po *aaoh am ia-kswoaych 

T«l»f,i S r  309. J9M  96 0

Przeprowadziłam się do domu przv  
ul. Gołębiej |. 4. Udzielam

Lekcyj Tańców
jak lat poprzednich 3943 3 o

Józefa Ekerowa.

ttw ie ra  w Krakowie warszawska dyplomowana 
krawczyni. F I .  N la c h n w s k ie g o  jSp 5 , 11 p.

K .  C ia c h o w i ik a .  2837 fi 0

Stncte fltom ?.«, .
Nierocaecb nosznknje lek c ji lub jakiego la na
go odpowiedniego zatrudnienia. — Zglonieni* 
przyjmuje J  dm iniurncya „Nowej Kefora r**

pod ! 2965 8 «

Tokój elegancki
(ewentualnie z calem utrzymaniem i po
ścielą) zuaz do wynajęcia. UL Gołę
bia niższa 1. 16, II p. * 2939 4 c

g A i t i D A  języków, włcskiafn tfi- 
gielskiego i rwyjek.eęn. 

Vrszelkie 7 o T a . z f i . i a .  — Krakom. 
Kieparz, Hotel Centralny, Ip ., Nr p. 21. 

2481 19 O

fortepianów
i pianin używanych jest do ap-zedzolą 
u stroiciela fortepianów St. Sł»łwlń 
•kiego. Krs>ów, ul. Szewska 10, II p,

i 3443 26 100

F I E B W S Z T

ZAKŁAD P L ISO W A N IA
przy ul. Nleoałej I. 13, parter,

prayjmnle do gnirow ania wazelkla ma 
iarya. Do ankien klołzowo-pliiewanyck 

udziela lię  foimy 
Zamówienia etm iajscow a a ik a tae rn ia  

łię  odwrotna poc-lą, 2640 T 13

F I L I A
c. k. nura. gali'*, akcyjnege

%

!!Swieźy miód pszczelny!!
(lipcowy) patokę, leczniczy, dolarowy z poręcza 
n i«»  z> prawdziwzść jakości, *• yayłi, w 5-kigr. 
blatzankuch po 9 E tpłatnlc T. ■ * » • « «  
w Mlknllńoaob. 2129 89 60

Nowość! i zpód jednakowy, i  u uŻTtau
z oha itron, nadzwyczaj ledziutid* i "lepłe po 
złr. 16-RO, 18, 30 do 22; K o ł d r r  a t ł a a o a .*  
J e d w a b n e  po złr. 20, 26, 80 do 40, do na
bycia tylke w apzoy ornej pracowni ko ła tr i 
materaców J ó z e f a  f l jh w e te r a ,  ) j r o w , n i  
K o p e r n i k .  A. 2399 1-9 30

Tylko w plombowanych oryginalnych 
paczkach wszędzie do nabycia.

t t m m m  ,  b  ■  T  c e n t r a l n e

I  ‘ O f l M ą g l  1 ^ r s e w a n i e
A  wszelkich systemówwszelkich systemów

i  W E N T Y L A C J E
Łaźnie. Mechaniczne pralnie. Suszarnie 

de wszystkich celów i L d.

dla miast. gm.n, folwarków, fabryk, ogrodow, gmachów puoliczuych, 
domów prywatnych i t. <L

PosznKiwanie i uchwycenie źródeł. W.ercenie studzien. Ustawianie 
pomp. Instalacye domowe z klozetami, łazienkami i L d.

94a 34 o P r o j e k t u j ą  i  w y k o n ^ J ^

Inż. Leonard Nitsch i Sp., Kraków, Kolejowa 18. Nr tel. 385.
Najlepsze rbferencye z dotychczas wykonanych robót. — Kosztorysy bezpłatnie.

1  ile pryszczów
wyrzutów, trądzików, piegów, plam wą- 
trobianych ani innych nieczystości h ł  
tw arzy, kto używ a złynnega w świecie 
prawdziwie angielskiego m le k *  o g ó r -  
h o w e r "  F . B a l s a  a j ,  które ozy ni | 
tw arz świeżą, białą i młodocianą. Sku
tek  następuje niezawodnie po 2—8 r* ' 
zewem potarciu. Trzeba uważa« “ » t0 . 
żeby na kai.aej iiaszce było idoetnem 
nazwisko ,,Balr < u". Cena 'laszia i  
Do tego prawdziwa angielskie mydło 
ogórkowe 1 K * 130 Kram
ogórkowj ’  K \ ̂ *1* pocztą apte
karz C lfs, r *** iludapest, Erzaćbetfal- 
▼a. — Dł'1̂ Be *kłady na G alicję: Reim 
I Si Z  Krakowie, apteka Zygm. Ruekera 
we jwowie i F, B rtyera  w Przemyśla, 
Plac „na Bromie1* 1. 4. 536 « .

m  i  ----------  aaa

M ,aaV  V if , ,w

kupuje i sprzedaje pod najkorsyit- 
aiejszemi w a r u n k a m i  ’KTS2 « liu «  

p a .p ie ry  w „ .r to ś o io w r ,
wydaje

Z%% Asygnaty kasowi
przyjmuje

w k ł a d k i  n a  k i i ^ t w u i  r * »
bieżąc., 9*8 s« U

przyjmuje d e p o z y t a  w a rto ó o x o -
w e  do przechowania, udz s A ir 
l l c z k i  na paniery w*»*t< *.we i 
uskutecznia zlecenia n* Ł&kujtmc 
lub s p r z « “ Ł^  efektów na giełetrdf 

kiajowy^h i zngraun znycL

Miód „karpacki1 S t JĄ tŚ
P’ Bzk» 5 kg. 3 złr. franko. Adretowaś da Z r ■ 
rzad« askoły meeklaj w jLiaku.

2fil8 31 30

Ziemniaki
białe, s to ło w e , wyborowe g n l u a k i  t r r a i c  
ao przechowana sprzedaje Zarząd dobr 
Pekowioa pe 6 koron za 100 kg z  oc 

stawą do Kri.kowa o. p. Zielonki. 
2968 9 -3

W każde wn
poszntujemy osoby zaufania gsdnej, goto
wej ao objęcia zastępstwa dla artykułu 
bardzo pokupnego. Bardzo’w ielki dochód 
bez n&jmn ejszego ryzyka i bez kapi
tało Szczegóły za darmo. Zgłoszeni* 
pod „F. 8 .5 4 5 “ przyjmuje Henryk ScH«- 
lek, Wiedeń, I., Wollzeile 11. *gi» * i*>

Zarząd winnioy (łónter
w Sikloa koło Y illin y , Połnd. \Vęgr1 • 
od dz i-ia j w ina  ze i  wych kilkom ">1 *®i«row 
tak że  oaęściuwo i 4  « tarc« a  n a  p ró '!6 ** aali- 
aeka  w 4 -litrow ych  gąaiorao" opleoionyoh a p ła 

tn io  wr»Ł I s-••■iran..
W ioa m ^w onego gabinatowag-

lnn białego Eleałliaf • *7r. ł  —
Słodkiego Unito* .  .....................„ „ 4 —
Tokaj ik  »t{a * • • • „ „ 10 -
bamo«)dno4ro . >, ,, *
Śliw iwicy a ta ro j, *‘ r<Da dooraj „ „ 5 60
Wódki traber ■ • : • • • • • »  * s ' ~
konlake at*reg> ■ wyrok. „ .  8 —

7uQt»ufintlft hT3 ałoto» a .d o ld W I U llu  K ro o io m n e k le j-
aoty i starożytności, W” ' ip n i*  iłę
b * x p < a tr i0  celom rai ona po vai.i-
wyJs/.ych cenach W. BRtłłSFR, jubiler,

Ul. S z p i ta ln i  a . 984S LO 96

JFili.-saT- ~
p aro w ej fab ry k ; węd,II, li. ę z ę r ry c ,

Leona SFIRY, Plac Dominilaństi 4,
poleca w if°zore® elePł* mięso,i oz ir , Klofbtof 
i  wezolkie wyroDy ma*fcr»Lie. * M  fi •

P r o s z ę  ż ą d m ć
s a  •Sarnio *1 o p l a t a ł a  mega
bogato ilus*rowanego cennika 
i  prseizło 600 ryaunkami mo- 
onTch, dobrych i tanich z a -  
ę* ark ó w . oraz towarów z ło 

t y c h  i irebrnyob

F a u n i  K o n r a d
Pierwsza fahryka zenarlóf

w  B - u z  Nx 1165 (C z o a h y l
c. k. aądownia saprayiięsony 
takaat > — Firma mojL jea*
odanaormą o. k. orłem pań- 

rtwowyuj, złoteml i arebr. wy*t mc dalami ■ 
100.000 piam i  uinaniem. Prawdiiwy arebrny, 
remuntoar słr. 080, prawdziwy niklu wy r* 
nrmtuar kotwicowy „Wyzt tf Roakopf-Patent1*
% łaueaazkiom  niklowym i ak i—-e n m  m tar*  
łam ałr. 2 '95, 3 zegark i z łr  9 '5ó. budzik  ni 
k low j zła ' '46, 3 budzik i ałr 4. Za każd* 

;g a  ak 3 l*» a pot*ocania a a  pUada 
9898 6 10

1  D ru k s ir  L itw in i i*j 'urretlU ib ood firmą Nowa D rukarnia Ja a u łlsó sk a )  w Kntkswie, *1. JrpdałWrcka l i I h k < w  B r iU M iu  L  K  <Mnkś.


